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35.0609 . oincarć ostrzega Polskę 


Pod tym tytułem otrzymuje berliński „Vor- | 
marts" następuiącą Informację z Paryża рой: 
datą 11 kwietnia: „Zaniepokojenie z powodu ! 
wizyt dypląmatów u Mussoliniego jeszcze się 
zaostrzyło. Szczegól zachowanie się Polski 
daje powód da najsilniejszych abaw. Znamien- 
nym Фа tej okoliczności jest alarmujący arty- 
Кш w bardzo do Poincarego zbliżonem piśmie 
„Paris Midi'. Artykuł ten ostrzega 
przed tem, aby dała się użyć Mussoliniemu da 
rozbicia małej ententy. Tylko wzgląd na Pol- 
skę — pisze dziennik -- spowodował dotych- 
czas Francję. że odrzucała wszelką rewizję 
niemieckie] granicy wschodniej (tj. granicy 
polsko-niemieckiej, przyp. red. „Naprzodu”). 
Właśnie to odrzucenie z nowodu korytarza | 
polskiego jest jedyną przeszkodą dla zupełnego 

pojednania się Francji z niemieckim sąsiadem. 

Геву należy zamawiać według ponitszego wzoru Jeżeli teraz Polska przez współdziałanie z 

y Wtochami napada z tyłu na polltykę francuską. 

to Francja nie ma już żadnego іпісгеѕи w Zza- 

zdrosnem utrzymywaniu status qua w koryia- 
rzu gdańskim.“ 

Na jakiem tle powstało to ostrzeżenie i co się : 
pod niem kryje? Wiadomo. że wódz faszystów | 
włoskich prowadzi bardzo rueliliwą i — do- 

| ату — 
graniczną. Nie jest to, jak chwałcy „duce“ | 
twierdzą, wynikiem wybuiałego temperamen- 
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wymikiem konieczności każdej dyktatury. Ta 
dla zamydlenia cczu obywatelom kraju na 0- 
krojenie ich swohód politycznych i na wzięcie 
| ich pod kuratelę chce im dać to, co we Fran- 
cji nazywa się „gloire”, a co uzyskuje się naj- 
taniej — ba bez narażcui: cj krwi a przez 
szafowanie cudzą — w dziedzinie polityki za- 
granicznej. 
Znawcy stosunkiw włuskich stwierdzają. że 


PYT FPP TOO 1 sila faszyzniu jest tylka pozorna. że utrzymuje 


Imię i nazwisko: 


Dokłągny adres: ———— 


Polskę | 


wysoce awanturniczą politykę za- ; 


tu czy przelewaiącega się patriotyztiu, lecz | 


on się tylka terorem | wzbudzaniem postrachu, 
że szerokie masy nienawidzą „czarnych ko- 
szul“, Nie możma twierdzić, że cztery dotąd na 
Mussoliniego urządzone zamachy były dzie- 
łem czy deśperatów czy warjałów: nie! 
są one wyrazem uczić, jakie gnęhiony naród 
odczuwa wohec swego tyrana. Mussolini pro- 
wadzi zatem — w braku sukcesów wewnętrz- 
nych —- na szeroką skalę politykę zagraniczną. 
przyczemi miał osobliwe „szczęście“, że zraził 
soble wszystkich wielkich. stanął na złej sto- 
pie z Ligą narodów, natomias! osiąga sukcesy 
u małych, którzy chcielihy go — naśladować. 

W tych warunkach staje się zrozumiałą sym- 
patja, jaka się nawiązała między wszystkienii 
państwami. w których faszyzm rządzi w tei. 
czy innej formie. Około Włoch, јако „wzoru“, 
grupują się Węgry, Bułgaria. Turcja, kokietuje 
niemi Rumunja, natomiast w otwartej me- 
przyjaźni żyje z niemi Jugosławia, a w stosun- 
kach rywalizacji Francja. Na czem ta rywali- 
zacja polega, nieraz pisaliśmy. Faszyzm wło- 
ski бағу — obok opanowania Adrjatyku — do 
supremacji na morzu Śródziemnem. a ambicją 
jego — analogicznie do carskiej Rosji -— jest 
„Zbieranie ziem włoskich”. co grozi Francji u- 
tratą Korsyki. Sabaudji z Nicea i Tunisu. 

Da tych satelitów faszyzmu włosklego za- 
licza ohecnie część prasy francusktej i Polskę 
z racji odwiedzin p. Zaleskiego w Rzymie. 
Przyzuajemy, że ami historji, ani celu tych od- 
więdzin nie znamy, gdyż tłóniaczenie. że p. Za- 
leski utrzyinuje dobre stosunki z Mussolinim 
z czasów. gdy był posłem w Rzymie, nie prze- 
mawia паш do przekonania. Chwila na mani- 
festowanie osobistych ucznć nie jest ойром ie- 
dnia; zbyt rażący iest termin wizyty ро wi- 
zytach w Rzymie dyplomatów turczkich, bul- 
garskich. węgierskich itd. Nie jest zresztą ta- 
јептіса. że niezawisłość p. Zaleskiego w jegn 


resorcie nie jest kompletną i stąd nle on pono- 
sl pełną odpowiedzialność za wszystkie „i 
gmięcia w naszej polityce zagranicznej. 
Dlaczego Francja, tj. jej przedstuwicie! sj 
dowy p. Poincare jest niezadowolony, łatwo | 
się domyśleć w myśl przysłowia: przyjaciete 
mołch nieprzyjaciół są molml nieprzylaclółmi. 
Francja wypomina nam, że tylko jej mamy da 
zawdzięczenia, że utrzymaliśmy się dotychczas 
przy korytarzu, Górnym Śląsku itd. Samiśmy 
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| 


wimi, że nas tak w Paryżn taksują! Przecieź | 


п nas mie traktowamo sojuszu z Francją jako 
Interesu polegającego na wzajemmości, ale pod- 
dawano sią ślepo kierownictwu, uważano sobie 
ża zaszczył і łaskę, że bodaj na papierze је- 
steśmy traktowani jak równi, Teraz Poincare 
pokazuje nam pazury, w czem on zresztą jest 
majstrem. 

Nie pomogą głosy pewnej prasy, obsługiwa- 
nej przez „własnych korespondentów", lekce- 
ważące podane na wstępie groźby i ostrzeże- 
nia. Jesteśmy państwem niepodległem, jeste- 
śmy państwem 30-miljomowem, mocarstwem, 
mamy prawo urządzać swą politykę wedle 
własnych potrzeb. Wszystko to nie zmieni fa- 
ktu, że przyzwyczailiśruy się — raczej przy- 
zwyczajono nas — do roli wasala Francji I ža- 
dne dumme czy lekceważące giesty nie usuną 
ze świata faktu, że w sojuszu naszym z Fran- 
cją nle my jesteśmy stroną dającą. 

A jaki wogóle cel ma choćhy pozór, wywalu- 
łący takie przeciw nam wystąpienie nad Se- 
kwana? P. Zaleski zapewnia, że celem jego 
podróży mie jest przyłożenie ręki do rozbicia 
małej ententy — wierzymy mu z tego prostego 
powodu, że z Rumunią sojusz jeszcze obowią- 
zuje, zaś Czechosłowacja jest nam geografi- 
cznie i gospodarczo bliższą niż Węgry. Zapew- 
паја dalej, że wizyta w Rzymie nie wpłynie 
w nlczem na zmianę naszej od początku odzy- 
Skania niezawisłości utrzymywanej linji poli- 
tycznej, której fundamentem jest oparcie się o 
Francję — tu Już jesteśmy sceptyczni. Można 
bowiem zachować formy, a udusić w nich treść 
Można utrzymać sojusz 2 Paryżem a robić 
„£ztraturę" z państwem, które z Francją ma 
kilka powierzchni tarcia. Czy można? 

Pisaliśmy przed kliku dniami, że nasza po- 
Жука zagraniczna jest czystą polityką gabi- 
netową, robloną bez udziału reprezentacji ln- 
dowej. Codziennie mnożą się fakta, potwier- 
dzające tę naszą opinię. Wycieczka da Rzymu 
jest kropką nad I; iest ostatnim dowodem, że 
dzieją się u nas rzeczy, o których twórcom 
konstytucji z 1921 r. zupełnie się nie śniło. 
Taką i taklenu metodami politykę robiono 
przed wojną światową w Wiedniu, Berlinie i 
Petersburgu —- gdzie są dziś tamtejsi poten- 
taci? 


wycieczka TUR na Wawel 


Towarzysze! Dziś w niedzieię urządza TUR 
wycieczkę na Wawel, celem zwiedzenia zam- 
ku, wystawy arrasiw i Smocze] Jamy. — Punkt 
zhorny a godzinie 9'45 rano przy wejściu do po- 
dworca arkadowego. lawcie się Нитпіе wraz z 
dziećmi! Pieniądze za wstęp, ad tych, któczy nic 
byl na odczycłe, zbiera tow. Kling przy wejściu 
da zamku. Bilety z odczytu mają ważność wstępu 
ma Wawel. Wycieczka odbędzie się nawet w razle 
niepogody. 

Wycieczka do Muzeum Narodowego odbędzie 
się w następną niedzielę, Ё. i. 22 hm. Wycieczkę 
poprzedzi odczyt tow. red. Emila Насскега, pod 
lytulem „Muzeum narodowe”, który odbędzie się 
wę czwarłek dnla 19 hm. o godzinie 7'30 wiecza- 
rem w заң Domu Robotniczego przy w. Dunażew- 
skiega 5, II piętra. 

Wzywamy Związki zawodowe, aby zachęcały 
swoich członków da udziału w wycieczkach | od- 
czytach TUR. 


TOWARZYSZE! TOWARZYSZKII 
ROZPOWSZECHNIAJCIE SWÓJ DZIENNIK: 


Mgaystująca od 1851 roku 


Fabryka Czekolady E. WEDEL 


ma zaszczyt zawiadomić awych Szanownych Odbiorców, że 20821 otwarty 


sklep fabryczny w Kr. kowi 
a 
który polecamy łaskawym względom Szanownej = 


wszystkie anane ze swej dobroci wyroby naszej firmy, jakoto: Kaki 
czadalady dazarewa | mleczna, skry, karmelki, Biszkog:y, plarniki, marm 
Śwlęla wielk? wybór jajek czekoladowych : bombonierkowych, 


„przy ul. Sławkowskieł L. 7 


a = kika nasz bę izio stalo zaogaltywany wa 

K n dla dziesi, 
porialnia na 
ruów, baranków cukrowych | różnych 


figurek z najlepszej czekolady. 


Pełnomocnictwa i pożyczka 


Z сһуНа ukonstytuowania się nowego Sejmu | 
wygasły udzielone rządowi przez poprzedni Sejm 
nstawą z 2 sierpnia 1926 pełnomocnictwa do wy- 
dawania rozporządzeń 2 mocą ustawy. Owocem 
tych pelnomocnictw było przeszło 470 dekretów 
wniesionych przed kilku dniami do Sejmu dla zba- 
dania ich | zatwierdzenia tub odmówienia za- 
twierdzenia. 

W okresle wyborczym jednem z żądań „jedyn- 
ki“ bylo rozszerzenie praw prezydenta RzpHtel 
względnie rządu, Chodziło a rzecz zasadniczą: о 
zmianę ustroju, jaki wynika z konstytucji! z 1921 
r. Wiedzłano jednak. że nie jest to rzecz tak pro- 
sta; że nawet w najlepszym razie uda się ona ро 
ciężkich doniero walkach i targach wymagających 
wiele czasu, dlatego żądano, aby tymczasem rzą- 
dowi przedłnżono а nawet rozszerzono pelnomoc- 
niciwa. Nie mówiono wprawdzie, w jakim to ma 
stać się kierunku, jednak z natury rzeczy wynika. 
że mogła chodzić о dwie dotychczas z pełnomoc- 
пісі wyjęte sprawy: samorządowe i zaciąganie 
pożyczek. Wprawdzie rząd. mimo, że pożyczki 
były z pełnomocnictw wyłączone, załatwił tzw. 
pożyczkę stabilizacyjną na podstawie dekretu, bez 
aprobaty Selmu, ale mankament ten zakryto list- 
kiem figowym, mianowicie powołaniem się па to, 
że rząd ma prawo przeprowadzić w drodze roz- 
porządzenia siabihzacię waluty. 

W myśl tych zapowiedzi przedwyborczych о- 
czekiwano, Że rząd zaraz po ukonstytuowaniu się 
Seimu wystąpi z żądaniem nowych czy przedlu- 
żenia starych pelnomocnictw. Doniesiano nawet, 
że rząd, w oczekiwaniu, że Sejm do jego żądania 
się przychył, polecił rozmaitym ministerstwom 
przygotować projekty ustaw. które miano ogło- 
Sk w drodze rozporządzeń. Stało się inaczej: 
rząd dotychczas z takim żądaniem nie wystąpił, 
a przeciw pozłoskom prasowym 0 przygoława. 
niach wzziędule а poleceniu robieniu przygoto- 
жай wystąpiło urzędownie prezydjum Rady ml- 
nistrów ze stwlerdzeniem, że żadnego podobnego | 
polecenia піс wydawało, żadnych w tej mierze 


przygotowań пе czyni. Rzecz jasna, że to zaprze- 
czenie nie oznacza bynajmniej wyrzeczenją się 
żądania pełnomocnictw. Można raczej powiedzieć, 
Зе rząd czeka na poprawę konjunktury, na ułoże- 
nie się stosunków między nim a Sejmem, stosun- 
ków obecnie mewyjaśnionych, czego dowodem 
jest powledzenie jednego z czołowych ludzi „je- 
Чуп“ pos. Kościałkowskiego, że trzeba usunąć 
ze Świata dzień 27 marca, tj. dzień niewybrania 
p. Bartla. 

Jedna rzecz wskazuje na to, ża rząd ше zanje- 
chel starań o nowe pełnomocnictwa: Sprawa po- 
życzki zagranicznej, nazywanej pożyczką towe- 
stycyjną. Wedle wiadomości z Warszawy ma tam 
w tych dniach przyjechać dyrektor Bankers Tru- 
stu z Nowego Jorku dła narad nad tą pożyczką 
planowaną w wysokości 80—100 mHionów dola- 
rów. Główną przeszkodą w dojściu tei pożyczki 
do skutku byla sprawa gwarancji. Jak wiadomo. 
Połska pożyczki bez gwarancji — wulgarnie na- 
zywa się to zastawem — otrzymać nie może. Na 
pożyczkę stabilizacyjną poszły jako zastaw сів. 
natomiast na nową pożyczkę, przeznaczoną w 
wiej części na inwestycje kolejowe, nie można 
dać kolci jako zastaw, zdyż już są zastawione pod 
pożyczkę Dillonowską. Można z góry przewidzieć, 
Зе Seim nie tak latwo zgodziłhy się na podobną 
kombinację, która nas stawia narówni z Austrią 
1 Wegrami, a nawet jeszcze gorzej, gdyż tamte 
państwa otrzymaly pożyczki od Ligi narodów 
względnie pad jej gwarancją, my zaś od kapita- 
Mstów prywatnych bezpośrednia. Dla uniknięcia 
tych trudności rządowi będzie na rękę zawarcie 
umowy pożyczkowej na podstawie pełnomocnictw 
1 z tej racji kola selmowe przewidują, że rząd 
przecież z żądaniem pełnomocnictw wystąpi. 

Taki zachodzł związek miedzy pełnomocnictwa- 
mi a pożyczką. Nie jest to rzecz nagla, gdyż we- 
dle doniesień rokowania pożyczkowe таја po- 
trwać dłuższy czas. Prędzej jednak czy później 
sytuacja się wyjaśni, a wtedy nastąpi także wy- 
łaśnienie się stosunku między rządem а Sejmem. 


Polska i Niemcy 


ROLA PRASY W DZIELE ODBUDOWY 
POKOJU MIĘDZY NARODAMI 

Pod tytułem „Stasunki połska-niemieckie" wy- 
głosii w ostatnich dnlach w Krakowie odczyt sta- 
ranlem akademickiego związku pacyfistów znany | 
polski pacyfista, byly posel Wacław Łypacewicz. 
Przewodnia myśl tego odczytu przedstawia się 
następująco: | 

W dziedzinie stosunków kulturalnych Polska 1 
Niemcy ше mają żadnych tarć, gdyż oba narody 
należą do jednej 1 tej samej kultury zachodnio-£u- 
ropejskiej. 

Gospodarcze stosunki również mogą być ułożo- 
пе pomyślnie i korzystnie dla obu stron. byleby 
traktować je rzeczowo, bez szowinizmu } zaoznia- 
nia. Traktat handlowy w ten sposób przyzotowa- 
ny będzie dobrym interesem dla obu stron, a gdzie 
rózpoczyma się handel tam kończy się nieprzy- 
№. 

Najważmiejszą z dziedzin są stosunki polityczne. 
Przedewszystkiem na pierwszy plan wysuwa się 
sprawa mniejszości narodowej i sprawa granic. 
Z ohliczeń statystycznych. czerpanych także ze 
źródeł miemieckich, wynikają następujące dane: 
Niemców w Polsce zamieszkułe około 980 tysięcy. 
Ludność ta jednak mieszka rozrzucona, nie gru- 
pijąc się w większych skupieniach, któreby mo- 
gly być podstawą do zmiany granic. W jednym 
jedynie okręgu (Bielsk) таја Niemcy większość, 
ba 65 procent ludności. Zresztą są we wszystkich 
powiatach w mnlejszości i tylko w ośmiu таја 
powyżej 20 procent ludności. Dzieci tei ludności 


niemieckiej w przeszło 70 procen! maja własne 
szkoly narodowaściows z jezykiem riemieckim. з 
teszta fłeśli iest tylko полад 18 dziec! narodowo- 


śl niemieckiej w danym okręgu) pobiera naukę 
Języka niemieckiego t religi w języku niemieckim. 

Polaków natomiast (i to według źródeł niemiec- 
kich) jest w Niemczech około топа 250 tysiący. 
W dużej mierze mieszkają om w skupieniach na 
granicy. — Żadnych 7061 narodowościawych nia 
mala, a mimo to, państwa polskie, żadnych pre- 
tensyj granicznych nie podnosi; natomiast ogrom- 
na większość spoleczeństwa nienreckiego apeluje 
a rewizję granic. 

Leży w interesie pokoju, aby szerokie warstwy 
narodu niemieckiego poznały stan faktyczny, абу 
się przekonały, że w Polsce mają sąsiada kultu- 
ralnego, z którym współżycie jest nietyłka тю 
we, ale 1 korzystne. Do tego trzeha jednak współ- 
pracy ludzi dobrej wol obu stron. 

AWzajemna wymiana kuliurama i gospodarcza 
przy dobrej chęci osiągnięcia porozumienia musi 
doprowadzić do pożądanego skutku. Nadwiększe 
zadanie ma prasa Obu państw, która dosko- 
nale może oddziaływać na nastroje kudności Każ- 
dy dziermikarz, zdając sobie sprawe 2 odpowie- 
działności, która na nim ciąży, winlen być szer- 
mlerzem porozumienia 1 pokoju. 

(Cóż na ta powiedza panowie 7 „Kurjerka”, 
szczujący przy każdej sposobtiości przeciwka 
wszystkim naszym sąsiadom?). 


ШЕНИН ССР. | OJ 
ZAKŁAD POGRZEBOWY „CONCORDIA“ 


JANA WOLNEGO 
KRAKOW, PLAC SZCZEPANSKI 2- Nr. TEL. 841. 


Urządze pogrzaby od najskromniejszych do najbogatszych 
a mając wiagną fabrykę trumien jast w możności jaknaj- 
niżej abliczać Mniej zamażnym daleko Масе natąpstwa. 


„NA PRZÓD” — Nr. 9 Poniedziałek 16 Lwietnia 1928 


Poleca po cenach fabrycznych: #лаһа ns Suknie, Kosiju- 
my 1 na Płaszcze, Kamgarny na Ubrania męskie, Rypse, 
Creppe Marokain, Womle wełniane, Popeliny. — Zeliry, 
Piótna, Dymki, Okafordy, Waypy. Koce, Кару, Koldry 
1 Firanki — Сгерре Saten, Creppe Mongol, Ureppe da 


= BAZAR %> LAZAR FREIWALD 


| KONKURENCYJNY 


0 postęp w gespodarstwie rolnem 


Kraków, Florjańska 44, 1. p. Tel. 533. 
tuż przy Bramie Flcrjnńzkiej 


Konieczność uwspółcześnienia polskiej gospodarki rolnej 
{Wywiad 2 naczelnikiem ochrany pracy robotników rolnych w mlnisterstwia pracy p. Gna ńskim) 


W ostatnich dniach odbylo się w Krakowie po- 
dzenie nadzwyczajnej komisii rozjemczej dla 
sprew rabołników rolnych wyznaczone przez mi- 
niswa pracy i орісі spolecznej dr. Jurkiew 

We wczorajszym numerze zamieseliśmy wv- 
wiad z tow, poslem Kwapliskim na ten tenial, 
dzisiaj uzupełniamy nasze informacje uwagami 
naczelnika wydziału ochrony pracy robotników 
rolnych w ministerstwie pracy i opieki spolecz- 
nej, p. (inalńskiego, który przewodniczy! na 
wspomnianej konierencji. 

— Jakle są widoki zawarcia umowy połuhow- 
nej w rolnictwie? — zapytujemy na wstępie. 

— Jestem przekonany 2с umowa taka zostanie 
zawartą. Oblo strony okazują chęć da połubow ne- 
go załatwienia sprawy. 

— No, a jeśllhy do umowy polubawnej nle do- 
szła? 


W takim Tazie nastąpi rozsirzygniecie arbi- 
tażowe, to znaczy nadzwyczajna komisja rozjem- 
cza wyda orzeczenie dla obu stron wiążące. Są- 
dze jednak — podkreśla ponownie naczelnik Gmo- 
iński — że dojdzie do umowy polubawnej. 

— Czy są znaczne różnice poglądów u przed- 
stawieleli robotników rolnych i przedstawicleli 
ziemian na umowę? 

— Spór dotyczy raczej szczegółów drugorzęd- 
nych. Chodzi o ostateczne wyznaczenie wysoko- 
ści wynagrodzenia w naturze dla slużby folwar- 
cznej itp. 

— A zaiem porozumienie zostanie osiągnięte? 

— Należy się tego spodziewać. Decyzja zapa- 
dnie na posiedzeniu komisji 9 lub 10 maja. 

Skierowujemy rozmowę na temat polskich sto- 
sunków wiejskich wogóle. Dopytuicmy się zwła- 
szcza o widoki emigracyhie dla robotników rol- 
nych. 

— Na razie poza Francja i Niemcami nie mamy 
właściwie żadnych poważnieszych terenów cmi- 
gracyjnych dla przeludnionej wsi 

— А kolonizacja zamorska 
Brazylia, zwłaszcza Peru? 

— Na razie sprawa jest w stadjum siudjów. W 
Brazylii hawi komisja mfinisteria!na, która bada 
tamtejsze możliwości 


— wirącamy — 


| razie zapas ten nie wystarczy na obdziełenie nią 


robotników rolnych. Do czasu powrotu tej komi- i 
sii sprawa jest w zaw.eszenłu. 
— А stosunki wewnatrz kraju? 
— Stosimkowo naiwiekszy zapas депи posia- | 
dają nasze kresy wscliodnie oraz województwo 
Poznańskie i Pomorskie. — W żadnym jednak 


stkich hezrołnych i małorołnych. Punkt cięż- 
i leży zateni, wobec niemożności powiększe- 
nia ilości zieml przeznaczonej na narcelacje. w 
podriesiewu poziomu unsteco respodarstwa rol- 
nego. 

Jakie drogi prow 202; 
nika do tego celu? 

— Techniczny postep na wsi! Meljoracja tere- 
nów gospodarczo zanicubanych. Scalanie gruntów- 
Łączenie gospodarstw karłowatych w gospodar- | 
stwa samowysiarczalnt — 10 1 oczywiście szko- | 
e fachowych rolników. Wówczas wydajność : 
ego gospodarstwa rolnego da się znacznie 

'większyć а co za tem kdzie zwiększy się też 
zapofrzebawanic rąk roboczycii па wsi. J 


-.uiliem pana naczeł- 


Baczność kolejarze 
byli wojskowi! 


WAŻNE DLA PRACOWNIKÓW KOLEJOWYCH 
В. ZABORU AUSTRJACKIEGO, KTÓRZY W LA- 
TACH 1914 1918 PEŁNILI CZYNNĄ SŁUŻBĘ 

WOJSKOWA. i 
u wojny światowej, szereg pra- 
powułanych zostalo do 


Z chwilą wyhu 
cowiików kolejowych. 


nrełrienia służby wojskowej w szeregach byłej 
armii aastryackiej Н 
Z nieznanych nam bliżej nowodów austriackie | 


władze adnunistracji kolejowej przemilczały fakt 
wydania roznorządzenia ministerstwa obrony kra- 
Jowci z d. 15 zrudnia 1915 r. (austri. Dz. Praw. Pań г 
stwa Nr. 362) sierdzunego rozporządzeniem 


emigracyjne dla polskich ; cesarskiem. mocą którego czas służby wojskowej |! ©44440400000000000004000000000000000 


Specjalność w płótnach żyrardowskich! 


Chine, Fulary w wielkim wyborza. 


spedzony w wolnie światowej przez pracowników 
państwowych, a między innemi i przez pracowni- 
ków kolejowych, zalicza się do wysłuzi emery- 
talnej w podwójnej wysokości. 

Wobec tego, że powyżej omawiane rozporzą- 
dzenie austrajckiego ministerstwa obrony krajo- 
wej. nie zostało podane do wiadomości ogółu pra- 
cowników kolejowych, ani przez austriackie mi- 
nisterstwo kolei żelaznych ani też przez dyrekcję 
kolei państwowych. szerszy ogól pracowników 
nle wledziat i nie wie do dziś dnia o nahytem pra- 
wie. 

Ostatniemi czasy zaszedł wypadek. który od- 
krył zaslonięte mgłą tajemnicy rozporządzenie, bo- 
wiem jeden z pracowników kolejowych jednej 7 
dyrekcji malopolskich, zwrócii się w swej prośbie 
0 wymiar zaopatrzenia o zaliczenie mu do wysługi 
emerytalnej czasu służby wojskowe; spędzonej w 
szeregach armji austriackiej w czasie od 1 sierp- 
nia 1914 do 31 października 1918 w podwójei wy- 
sokości. Interesowana dyrekcja kolejowa żądanie 
oddaliła jako nieuzasadnione. 

Orzeczenie dyrekcji spowodowało, że pokrzy w - 
dzony pracownik wniósł skarzę do Najwyższego 
Tryhunalu Admlnistracyjnego. który wyroklem л 
dnia 6 grudnla 1927 1. Rel. 2904 25 uchylil orze- 
czenle odnośnej dyrekcii, zatem pracownikowi te- 
mu musiano zaliczyć wysłuzę emerytalną w tei 
wysokości jaka mu się w myśl obowiązujących 
przepisów należała. 

Podając powyższe do wladomości ogółowi in- 
teresowanych kolegów, zwracamy im uwagę, ahy 
niezwłocznie wnieśli podania da macierzystych 
dyrekcyj o zaliczenie do wysługi emerytalnej. 
czasu spędzonego podczas wojny w slużbia woj- 
skowei. 

Zarząd Okregowy Z. Z. K. 
w Krakowie. 


роо OEB оО ОННО ФАРР 
$ ZAKŁAD TECHN.-DENTYSTYCZNY 


1 EUGENJUSZA PIETRONIA 


Krakáw, шев Karmelleke L. 12, I. piętro. 


| Godz. przyjęc od 8—1 i od 3—8 w., w niedziaja 
i kwięta ad 10—12. — Dla Р.Р. Urzędników, Wojako- 
wych, Akadamików i Uczniów szkół irednich zma- 
czne ustępstwa i dogodne warunki aplat. — Gn- 
binety nowocześnio urządzone. Osobny gabinet dls 
krępujących się. 296 


| 


Dr ROMAN GLASSNER 


lbsen „zbyczył“ 
czy p. Szukiewicz? 


Przed kiłku laty, z okazjii wystawienia w ica- 
trze Ragałela utworu „Мотрһішп“, wskazałcin na 
temsamem miejscu że rejestrowanie objawów cho- 
rohowych, a tia wet przedstawienie całkawitega o- 
brazu iakiejś klinicznej jednostki chorobowej. nie 
może mieć peeicnsii do utworu dramatycznego о 
walorach ierackich.  Pawodzenie podobnych 
Szruk polega wyłącznie na ich sensacykiości. 0- 
braz chorobowy jest dla laika często sensacją. Ar- 
tysta będąc łyłko człowiekiem. może hyć czło- 
wiekiam zdrowym lub chorym, bo przecież w ży- 
Słu tak jest. Dzieło sztuki — w obszernem tego 
słowa znaczeniu. a dramat w ścislem tego Slowa 
znaczeniu może być ułworen autora chorego, 
lecz ра utworze jego мета skazy jego choroby, 
2 drugiej strony cierpienie jego może być і tema- 
iem utworu. lecz ahy jego dzieło miało wartość 
artystyczną musi się oprzeć na konflikcie. jaki 
10 Cierpienie wywoluje, konflikt ujęty we formę 
aityslyczną. Takich utworów jest w literature 
dosyć wiele, lepszych łub gorszych w dramacie i 
pomieści. Przypummam n. p. znaną i swego czasu 
popularną powieść: „Śeniecć” Dąbrowskiego. Dru- 
gi sposób wprowadzenia osób chorych da drama- 
tu. polega na teni. że awor ies! człowiekiem zdro- 
wym, lecz wprowadza chorego człowieka do swe- 
go rtworn iako „persona dramatis“. — 1 w tym 
wypadku dramat polega na strasznym kanfkkci 
чечпей глуп człowieka chorego w stosunku do 


życiu mam na myśli tak we- | 


życia. — Mówiąc 
петте. — Nie są ta Żadne | 


o 
wnętrzme jak 1 zew 


„confiteor“ со do istoty szluki względnie drama- 
tu, lecz nałogólniejsze ukreśienia. 
Taką niżej opisaną postac 


niorach* Ibsena 
Krytyk teatrainy р. Maciej Szukiewicz rozpra- 
wiając się ze sztuką aktorską Ma o w swym 
futeszym отвапіс („Głos Narodu* Nr. 97) uwa- 
żal za stosowne z wysokości nagrody literackiej 
uzyskanej na lwowskim konkursie draniarycznymu. 
pomniejszyć także i lbsona i to właśnie w chwi 
Кебу przeszło 20 uarodów przez swoich repreze: 
tantów dnchowych składało hołd twórczości „Ma- 
ga północy* z okazji 100-leśniej rocznicy urodzin 
nad jega grobem w Osio. Rozpoczął od absurdałne- | 
ko zarzutu. że berliński gość polął swego Oswalda 
realistycznie. miejscami — nie licząc się z fizioło- 
gja — nawet naturaństycznie. — Co słowo іо ab- 
wurd. Obraz kliniczny nie zna różnicy między re- 
alizmem а naturalizmem, to różniczkowanie należy 
do sztuki hib fozofń. ale nigdy do kEniki. — Mois- 
si nie mógl się równieź Kczyć z jologią* bo 
razmiękczenie mózgu nie jest wyrazem „iizioło- 
gji“. ale patolog. Wypadałoby. żeby clioć tyle 
wiedział krytyk literacki, zapiszczając się w dzie- 
dzmę zupełnie ma obcą. Poważny recenzent, sko- 
го już pisze a nieznanej mu dziedzinie ma abowią- | 
zek się z nią zapoznać. Ale nie to jest glównym 
grzechem раа Saukiewicza. że aktora niermec- 
kiego (!) chce się kłaść wobec swoich i swoistych 
Czytelników na obie lopatki. То się nawet može 
z punktu patriotycznego podobać. Lecz p. Szukie- 
wicz postanowił to samo nczynić z saniym lbse- | 
nem i sięgnąwszy do wyiworności swego poelyc- | 
kiego słownika pisze: „Że Ibsen zbyczył, robiąc i 


rozmiękczenie mózgu charobą dziedziczną, pod- 
czas gdy notorycznie dany osobnik sam sie jei na- 
bawia, о to tu nie chodzi, (wspaniała polszczyzna 
rożyczosia ой Niemców), chodzi o to, że skoro sie 
gra naturalistycznie, a przedstawia chorego na 
rozmiękczenie mózgu to me poułóczy się ni stąd 
ni zowąd nogami po dy wanie, gdyż jest ta spoty - 
flczny objaw tabesu", 

Nie do mwierzenia ile merytorycznych iałlszów 
zawiera ten cały ustęp. To tylko może się zdarzyć 
u naszych wielkości inteleklualnych. Każdy sza- 
nujący się krytyk, skoro koniecznie chce ten pro- 
Шеп poruszyć, szukałby rady u jakiegoś facirow- 
ca lub wreszcie samby zaglądną! do odpowiednie- 
ко padręczuika. Так się zwykłe postępnie i wic- 
ту, jak często autorzy poważne czymią studia 
nad rzeczami obcemi, skoro muszą je wpleść w 
swój utwór. Ale p. Szukiewiczowi było bardzo 
spieszno skompromitować (sic!) Ibsena, więc za- 
dowolił się wiadomościami z przysłowiowego 
dzwonu i kościoła, by z motyką pójść na Ibsena. 

Ibsen nie „zhyczył* i mimo. że od napisania 
„Upiorów* upłynęło ponad 50 łat więcej zbliżył 
się do rzeczywistego obrazı klinicznego „Para- 
lysis progressiva“, (bu о tem myśli laik, gdy mó- 
wi o rozmiękczeniu mózgu) aniżeli nbecnie p. Szu- 
kiewiez. Paralysis progressiva nic jest wprawdzie 
hezpośrelnio choroba dziedziczną, bo poważnych 
zaburzeń psychicznych u oseska піс 1паўасех. 
wogóle jeszcze rozwiniętej umyślowości, stwie - 
dzić nie niożna, ak kiła jest dziedziczną, Której n:i- 
siępstweni, wyrażając się językiem łaika może 
być rozmiększenie mózgu *). Ibsen о tem wiedział 


*) Kraepelin | inmi; demonstracje w krak. Tow. aeu- 
rol. Dra. Wandera. 


« „N A PR Z О р“ — Nr. 39 Poniedzialek 16 kwłetnia 1928 
Druga wladomość przyszła z Yarmouth także 
Smaczne. Zdrowe! Tanie! |”, Nowej Szkocji, gdzie widziano „Bremen* о 


OBIADY i KOLACJE 


RESTAURACJA BROWARU KRAROWSKIEGO 


ULICA LUBICZ L. 15. OBOK «INA „CORIO“, 


Kuchnia pod nawem kierawnictwem. 


Balet obficie zao! atrzony. Codziennie koncer 


Szczęśliwi następcy | 
nieszcześliwych pionierów 


Trzy razy próbowana przelecieć przez Atlan- 
tyk z Europy da Amervkl. Dwie próby zakończy- 
ly się nieszczęśliwie: pierwsza para Nungesser — 
Coll i druga Hunciiie-- Mackay zaginęli i Sadu 
nawet po nich nie znaleziono. Doplero trzecia pró- 


ha się udała. Dokonali jej lotnicy niemieccy Kóhi | 


1 HKübneield na niemieckim aparacie „Bremen“. 
który w plątek о 8'30 wieczór (czas środkowo-eu- 
rapejski) wylądowa! w Nawyni Jorkn. Co praw- 
da, lot ten odbył się w dwóch etapach: z Niemiec 
do Irłandiji t stąd po kilkndniowem czekaniu na po- 
gade do Ameryki. 

(Jak ostatnie telegramy donoszą, nie dotarła 
„Bremen" do N. Jorku, со jednak nie zmniejsza 
wielkości czynu lotników). 

Supremacja lotnicza Ameryk! zostala w ten spo- 
sób usunięłą. Dotąd bowiem udały się trzy loty 
z Атегукі do Europy: pierwszy Lindbergla naj- 
wspanialszy bez ladowania 1 bsz przypadków; 
Urugi Byrda z przerwą spowodowaną wpadnię- 
ciem samolotu da morza i wybrzeży Francji, trze- 
cl Chamberlaina-Lewina z przerwą w Kotłbus z 
nowadu wyczerpania się zapasu benzyny i usz- 
kndzenia aparatu. Te ndate loty nie daly curopei- 
skim latnikom spol. it. aż ostatecznie się ztewan- 
żowali. 

Nic jest to pierwszy wogóle lot z Europy do A- 
imeryki, ale pierwszy na samolocie ze szczupła za- 
Това trzech ludzi (trzecim był lotnik iri 
Fitzmaurice, który przyłączył się na octolnika). 
Pierwszego lotu dakona? przed dwoma iaty ol- 
brzymi „Zeppelin“, ale z zalogą 20 kilku ludzi w 
czasie przeszlo 80 godzin i to na linji Europa ро- 
łudniows—Atlantyk—Nowy Jork. Był to raczej 
lot dla celów wajskowe-handlowych i dotychczas 
nie został powtórzony, mimo 2с konstruktor 
„Zepnelinów" Eckener zapowiada budowę jeszcze 


` stępców — naturalnie z różnicą wieków 


| 


większego olbrzyma. Qbecny lot, lak i poprzednie : 


nieudałe próby, należy narazie uważać za wysilki : 


sportowe о małem praktycznem znaczeniu. 

W każdym razie i ci, którzy zginęli jak i ci. któ- 
rym się powiodło. mogą być uważani za płonie- 
rów ducha przadsiębiorczego ludzkości, za na- 


1 dlatego przedstawii Oswalda, јако aharcznneza 
choroba dziedziczna. co poteguie tragizm tej po- 
staci. Niemmejszym nonsansem jest zarzut, że 
chory па rozmiękczenia mózgu nie może powłó- 
czyć nogą „bo ta jest objawem tabesu". Wręcz 
przoczwnie. każdy kto raz widział labetyka wie, 
że ma оп chód rzucawkaowy (ataktyczny), a nigdy 
powłóczysty. chyba w okresie zupełnego parnżc- 


nta; wtedy jednak chory leży. albowiem wogóle | 


chodzić nie zdoła. Natomlast ogólne wyczorpanie. 
jakie tawerzyszy przy paralysia progressiva wy- 
wołuje częsło chód powłóczysty. A zatem kto 
zbyczył panie recenzencie?! 

Pisząc о stosunku Oswalda do matki zarzuca p. 
Szukiewicz niewiadomo czy Ibsenowi, czy Molasi' 
emu niemiecką i protostancką oschłość: nikt. z wy- 
iatkiem m. Szukiewicza nie będzie się temu dziwił, 
albowiem ta oschłość nie jest ani niemiecką ani 
ттоіеѕізпока, lecz jest wylącznie objawem cho- 
robowym. 

Rozplsalein sle a szczezółach. kióre pozornie 
2 lileraturą ale mają піс wspólnego ak na pray- 
kladzie р. Szuklewicza, chcialem wskazać, па jakie 
manowec schodzi krytyk błeracki. jeśli swoich 
wiadomości me pogłebia. Jest u nas niestety wie- 
lu takich krytyków. Nie mając osohlścio pretensi, 
ani tytułu do wskazywania dróg, werła jednak 
zaznaczyć, że tak Ibsenowi jak 4 sktorowi wolno 
туо zhoczyć z lini procesu klinicznego, albowiem 
nic choroba stanowi konflikt dramatyczny, ałe du- 
sze człowieka, obarczonega chorobą. 

© twórczości Ibsena i lej olbrzymim wpływie 
na ówczesne umysły zapewne pawie w „Naprzo- 
dzie“ powołane pióro przy okazji uczczenia przez 
nasz teatr seine] rocznicy urodzin Ibsena. 


- Ko- 

lumba i innych wielkicli odkrywców. 

Рә. б. 

ЈАК SIE ODBYWAŁ LOT 
Ро odłocle z Irłandji we czwartek o 5.38 rano 
„Bremen znalazła się nad Atlantykiem. Nie ma- 
Јас urządzenia do telegraju bez drutu. nie mogla 
komunikować się z przepływającem| okrętami. 
Plerwsze o niej wladnmości zaczely napływać, 
gdy zbliżała się do Nowej Szkocji i Nawej Pin- 
landji. Pierwsza też wiadomość przyszła z King- 
sport w Nowe! Szkocji (prowincia Kanady) w plą- 
tek о 10.30 rano. Stąd mieli lotnicy jeszcze 500 ki- 
lometrów w linji powietrzne] do Nowego Jorku. 


12.45 w południe, Stąd do N. Jorku już niedaleko 
1101 można było uważać za udały. W N. Jorku na 
wieść o zbliżaniu się „Bremen“ zapanowała wiel- 
ka radość. Tlumy wylezły na ulice, tramwaje, au- 
ta ltd. przewoziły tysiące ciekawych na lotnisko 
w  Mitchelileld, gdzie oczekiwano lotników mię- 
dzy 8—9 wieczór. Ustawiono na lotnisku olhrzy- 
mie reflektory, ale władze zapowiedziały, że lat- 
nicy będą z pawnością tak zmęczeni, ŻE uroczy- 
ste ich przyjęcie zosłanie odłożone na sobote rana. 


_ С i 


Berlin, 14 kwietnia (РАТ). Biuro Wolfia donosi 
z М. Jorku, że samolot „Bremen“, eskortowany 
przez eskadre samolotów, w piatek о godz. 8'30 
więczorem według czasu środkowo-europejskiego 
widziany był пай N. Jorkiem. Radjostacją w N. 
Jorku ogłosiła telegram iskrowy, że samolot „Rre- 
шеп“ wylądował na lotnisku Mltchelfield ọ godz. 
8'45. м A p 

Wbrew powyższej tormacji, pochodzącej z 
urzędowego źródła, okazuje się, że „Bremen“ nie 
dotarł do М. Jorku, ale musiał lądować na Nowej 
Funtandji z powodu wyczerpania się benzyny. Te- 
legram ten oplewa: 

Londyn, 14 kwietnia (PAT). Reuter donosi, że 
samolot „Bremen“ wylądował w piątek wleczo- 
rem w (ireeml Island, miejscowości położanej w 
północnej części Nowej FunłandH nad cieśniną 
Belle Isle. Aparat daznai tylko powierzchownych 
uszkodzeń, mianowicie przy wylądowaniu złama- 
ła mu się śmiga. 


„Bezduszny” socjalista a „uduchowieni” klerykali 


W Chlcago zmarł niedawno znany finansista 
polski Jan Smulski -- politycznie zbliżuny” do pra- 
wicy. Jednak doczekał slę on naprawdę serdecz- 
nego pośmiertnego wspomnienia -- spod pióra re- 
daktora detroickiego „Robotnika Polskiego". 

yktowała је wdzięczność, tembardziei mo- 
Kina uwagl, że chodziło tu o potrącenie faktu 
dla autora wspomnienia przykrego -- upokarzają- 
cego nieledwie, gdyby nie był podyktowany jego 
gorliwością dla sprawy publicznej. 

Poznali się el dwaj ludzie w okolicznościach ta- 
kich. że redaktor wyżej wspomnianego hratniega 
organu naszego za Oceanem, podówczas ađminl- 
strator „Dzi Ка Ludow.” — w bardzo krytycz- 
nei dla pisma tego sytuacji — zdecydował się na 
rozpaczliwy krok: udania się do przeciwnika. ce- 
lem wyjednania ad niega pożyczki a konto ogło- 
szen. 

1 oto, jak opisuje on ię swoją sniętną wyprawę: 

„Byla to ostatnia deska ratunku, której 516 u- 
czepil zrozpaczony admkuistrator, jak tonący cze- 
pia się brzytwy. па widząc już przed soba żadnej 


| drog Gdy się zwierzył kilku zaufanym wspólta- 


warzyszom pracy w redakcji, wyśmiano się po- 
prostu z tego pomyslu, obliczanego jedynie na 
„dobre serce" p. Smulskiago, bo któryż to bankier 
zechce pożyczyć parą tysiecy dolarów па ogła- 
szenia, nle maiąc nawności, że ie otrzyma nim pi- 
smo upadnie? 

A jednak — ten zimny na nazór, pozhawiany, 
zda się, wszelkich ..sentymentów” finansista, Wy- 
słuchał w skupieniu eale; tragicznej histaril вугу- 
{озера zmagania się garści sacjallstów polskich 
z piętrzącymi sle coraz bardziej na drodze ich 
pisma przeciwieństwami i trudnościami; wypy- 
tywał lak lekarz troskliwy o różne szczegóły pla- 
nu podźwigniącia pisma z upadku, iakie mu przed- 
stawił administrator, i — po krótkim namyśle. ża- 
danej pożyczki udzielił... Ówczesnym administra- 
torem „Dziennika Ludowego“ był obecny redak- 
tor „Robotnika Polskiego". Nie zapomni on nigdy 
owe] poufnej konierencii z człowiekiem który w 
гё! godziny patem zszedł na dół do ubikacji ban- 
kowych | zbliżywszy się do okienka jednego z 
pracowników oświadczył lakonicznie, wskazując 
па administratora „Dz. Ludowego": — „Proszę 
dać temu panu 2500 dolarów na тоја osobistą 


odpowiedzislność..." Suma ła została wpisana do 7 
książeczki kontowej „Dz. Ludowega”, mimo iż nie | 


było czasu na żadne łormalności, ani nawet na 
wystawienie „naty“, którą dopiero otrzymał bank 
nazajutrz. Dlaczegóż tem „zimny“, pozbawiony 
wszelkich „czułosikowości” bankier. podał wów- 
czas pomocną dłoń socialistyczneinu pismu, Które 
od lat kilku toczyla z nim bezpardonową walkę. 
lako z przedatawiciolem polskiej prawicy. filarem 
ówczesnego „Wydziału Narodowego“? Dlatego 
właśnie, że był to Inny człowiek, ponad przecię- 
tną miarę zwykłego polsko-amerykańskiego da- 
robkiewiczą, który umiał ocenić należycie wielka 
4 nflarną pracę socjalistów nołskich dla dobra wy- 


! chodźtwa i. choć widział w nich swołch тасіе- 
tych przeciwnłków, jednak ich szanował, jaka tu- 
dzi bezwzględnie uczciwych”... 

Dlatego też wiadomość o jego Śmierci wstrzą- 
| snęła da głębi piszącym ninlejsze uwagi, przywo- 
dząc па pamięć wszystkie tragiczne przeżycia z 
| okrasu upadku jedynego codzlermego pisma so- 
cialistycznega, z którega śmiercią wielu z nas jak- 
| by обшпагі kawa! własnej duszy... Więc pamię- 
ci tego. który uam w jednym z takich tragicznych 
momentów podal рттуіатла dloń — nie jako ban- 
kler, lecz Jako człowiek — winni jesteśmy poświę- 
cié wdzięczne wspomnienie. Niech mu lekką bẹ- 
dzie ziemia, pod którego spoczął wcześniej niż po- 
winien". 

. . . 

Cała rozmowa toczyła się we сіету осту. 
Chndziło przytem o przyslugę dawną — a w ta- 
kich razach, jakże latwo uznnie się sprawę za 
przebrzmiałą! Był tu wreszcie | ten moment przy- 
kry, o którym wspominaliśmy — latwy zaś da 
zatajenia. Jednakże redaktor „Robotnika Polskie- 
go“ uznal, że zmarłemu należy slo odeń ta garść 
życzliwych słów na trumnę. 

ASA 


A teraz obraz пу; zmarły, jako człowiek ba- 
gaty, Jako firmowa postać w obozie prawicowym 
| był aczywiście często pociąrany — a być może. 
że dzłałał I z własnego popędu — do szczodrych 
‚ świadczeń na różne cele kościelne. Wspomaga! 
| ор np. sowicie polsk! kościół św. Trólcy w Chi- 
сахо, gdy parafja była jesrcze w dłuzach, a po- 
поё nawet urałowal ten kościół od cafkowitej 
ruiny.. Zmarły popelnił byt wprawdzie samobój- 
atwo, ale niewątpliwie na tle rozstroju nerwowe- 
go, spowodowanego ciężką chorobą, którą росід- 
gnęła za sobą trzykrotną operację — Бер przynie- 
siena żadnej ulgi w cierpieniach. Jednak biskup 
Hoban, zastępujący znanego wroga Polaków, kar- 
dynała Mundeleina, zamerykanizowanego Niem- 
| са — odmówił zmariemu chrześcijańskiezo po- 
| ттеп. Opór hiskupa usiłował zmiękczyć nawet 
Jeden z nalwybiiniejszych katolików miasta Chl- 
i cago byly „major“ (prezydent) tego miasta Wi- 
| liam Dever, ale hiskun gdzieś zniknął, tak Że nie 
można było doń ЫР dostępu. 


Dość wyraziście zarysowuje się dwolaki spo- 
sób reagowania. Po jedne] stronie odruch serca, pie 
nkrywający wspomnienia. nawet drażliwezo — ро 
drugiej zimny szemat, uh wroga obcość. 


Droguerja Z. KOMOROWSKIEGO 


Kraków, ulica Florjańska L. 33 
pad sarządam Я. Wajciaskowskinga. 
Zaopalrzuna w wielkim wyborze w artyknły kosmetyczna 
| Towary apteczna ziola атуу 
jarcza. 
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De JAKÓB BROSS 


W obionie dziecka 


Wśród poszumu sztandarów czerwonych bedzie 
ża dwa tygodnie Świat pracy manifestował o urze- 
czywistnienie socjalizmu 1 słoneczną przyszłość 
ludzkości. 

W chwilach tych winno oka nasze spocząć na 
dziecku robotniczem — na ofierze stosunków dnia 
dzisiejszega i nadziei przyszłości. 

Жо robotnicze załamuje się od wstrząsów 

larczych, wojmy czy bezrobocia, pagorsze- 
mia warunków pracy i płacy, a staje się ofiarą nle- 
tylko przez swą bezbronność i brak zrozumienia 
jego potrzeb, przez starszych, lecz przedewszyst- 
kiem dlatego, że slaby i wrażliwy jego organizm 
mniej jest odpornym na fizyczną nędzę, na sute- 
тупу i kwatery masowe bez słońca, па brak nale- 
żyjego odżywienia. 

W książce swej „Proletarjackie dziecko” daje 
Ruhle ponury obraz ogrommej śmieriełrości wśród 
dziaci robotniczych, hezmiaru chorób będących 
riejednokrotnie smutnem dziedzictwem po rodzi- 
cach 1 obraz tych zniekształceń cielesnych i ducho- 
wych, iakle spotykamy wśród dzieci robotniczych 
јако rezwtat smutnych warunków życiowych ich 
rodziców. — Od tei nędzy fizycznej niedaleką już 
jest droga kn przepaści przestępstwa. — Książka 
Бего oparia na materiale statystycznym ty- 
czącym stasurków niemieckich ma niermiei za- 
Stosowanie przy uwzględnienm swoistych cyfr 
statystycznych da stosunków robotniczych w m- 
mych państwach. 

Wielka i nazlącą jest potrzeba ratunku dla tych 
ofiar stosmmków gospodarczych i społecznych. — 
Droga wysiłków a ratowanie dziecka otwiera 
piękne perspektywy i znaczy się znakomitymi re- 
zultatami. „Niezaradne | nieadporne pod wzzię- 
dem fizycznym dnecka jest niemmiej slabe pod 
względem umysłowym i moralnym“. — Wyżrwa- 
ła praca wychowawcza i оріека nad dzieckiem 
decyduje o jego losie i spolecznej wartości. 

Wybitny prawnik i znawca duszy dziecka Ałe- 
ksander Mogiknicki pisze: „Doświadczenie wyka- 
zało, że z dziec! obciążonych dziedzicznie, przy | 
starannem і umiejętnem wychowanki wyrastały | 
jednostki wzgiędnie zdrowe iizyczme i moralnie | 
i miej więcej przystosowane do wymagań wspól- і 
życia społecznega: dzieci zaś niemałące wyraż 
nych wad dziedzicznych, przez 21е wpływy ze- 
wwnętrzne stawaly się jednostkami przeciwspołe- 
cznemi, wyrzytkami społeczeństwa najniebezpie- 
czniejszymi jego wrogami“. 

Opiska nad dzieckiem nie jest wyłącznie zada- 
mem klasy robotniczej; naturałnem jest jednak, że 
partie socjalistyczne przewodzące klasie robotni- | 
czej — której dzieci najciężej są dotknięte przez | 
warunki życiowe i brak opieki — powołane są w | 
pierwszym rzędzie do wałki a ochronę dziecka i 
jego wychowania. 

Zrozwmienie dla tych zagadnień łonie sobie j 
drogę w szeregach robotniczych — jak dotąd — 
w powolnem temgie. Międzynarodówka sociali- | 
styczna ochrony i wychowania dziecka mająca 
siedzibę we Wiedniu w Schónbrumie należy dotąd | 
do najslabszych międzynarodowych organizacji. 

Praca nad ochroną i wychowaniem dziecka ro- 
hotniczego rozwinęla się dotąd intensywnie па te- 
teme Austrji — gdzie znmakduje najpiekniejszy wy- | 
raz — w imstytucjach stworzanych przez socjali- 
styczną gminę wiedeńską, ma pozaiem еза а | 
podstawę w Anglii, w Niemczech (gdzie atworko і 
ma ubiegłego roku nad morzem republikę бон 
tysięcy dzieci utrzymywanych w pierwszymi тте- 
dzie przez robotników portowydi Kilonii), w Cze- 
chach i Łotwie. 

Kwestia wychowania 
latach przedmiot bardzo żywega załnieresowania 
i spaclalnych studjów w sferach fachowców i pe- 
dezogów znaidudą swój refisks na lamach prasy 
xocjalistycznej i w niektórych ia organizacjach. 
czego dowodem jest wiadomość ostatnich dni, że 
anzlelska partia pracy oglosila swól program -| 


stanowiące w ostatnich 


chrony i wychowania dzied. 

Obowiązek ochrony dzieci jesi w pierwszym 
tzędzie zadamiem gminy., a także i państwa. 

W Polsce ustawowo opieka nad dziećmi jest w 
początkach rozwoju. Ostatnio pojawiło się kitka 
rozporządzeń szczegółowych w przedmiocie o- 
Dieki spolecznej wśród nich a żlóbkach w przed- 
Siębiorstwach zatrudniających nad sto robotnic. 
Naogó! są ta ramy tylko w obrębie których przy 
należytych środkach budżetowych będzie można 
rozbudowywać instytucie onłeki nad dziećmi. 

Działalność opiekuńczo wychowawcza — mał 
duje poza maistami, których zarząd jest w so- | 
ulałistycznych rekach — główne oparcie w inicja- 
tywie prywatnej. Dzięki niej і dztęki serdecznym 
1 oflarnym wysiikom msłytuch i jednostek istnieje | 


0 los drzew na Rynku krakowskim 


Ankieta „Naprzodu“ 


Ankieta nasza w sprawie drzewek na Rynku 
kranowskiu! wywołała liczne dyskusie wśród to- 
warzyszów. Podzielone są zdania co da pazosta- 
wienia drzew +4 siarożyiym rynku, ale więk- 
Szość Jest za utrzymani. ісці na pieknym pla- 
cu ozdobłonyin Średniowiecznemi budowlami. 

Udzielamy w dalszym ciągn głosu tym, którzy 
nadesłali nam odpowiędź na ankietę. 

Р . , 


Tow. Кїпх Ludwik w obszernym wywodzie 
mówi o estetycznym wyglądzie rynku i gani za- 
niedbanie tego placu pod względem czystości. Ra- 
dzi, aby zamiast studni wodociągowych urządzane 
па rynku baseny ozdobione figurami, tak jak jest 
zagranicą, gdyż іо upiększenie niemało ройпоз! 
wygląd estetyczny danego placu. 

О sprawie drzew tow. Kling mówi: 

„Drzewa па Rysku bezsprzecznie һу@ powinny 
wzdłuż chodników. | w tym celu należałoby chad- 
miki rozszerzyć, które są za wąskie. Można się a 
tem przekonać w każdą niedzielę, gdy policjanci 
zganiają z jezdni przechodniów, unikających śŚci- 
sku na Нон А-В. Rozszerzeniu chodników nic nie 
stoi na przeszkodzie Chyba tramwaj, — ale ten, 
bez niczyje] krzywdy, możc być z Rynku usunię- 
ty. Więcej on szpeci, aniżell pożytku przynosi. 

Sukiennice powinny być w calej swej okazało- 
ści odsłonięte. Ciekawym, coby powledziana, gdy- 
by na obrazie przedstawiającym nagle skały, przy- 
pięta ріекћу buklet róż? Nawet gdyby drzewa 
fiściaste zastąpiono szpilkowemi wiecznie zielo- 
nemi, nie zmieniloby sytuacji ze względu ną śnieg, 
który п nas całemu miesiącami leży. Co innego 
grupy drzew, umiejętnie rozmieszczonych, tam, 
gdzie im „do twarzy”, takie bukiety, latem nie- 
zawodnie upiększą a zimą nie zepsują harmonii. 

Jeszcze jedno, со przedewszystkier nam demo- 
krałom. powinno leżeć na sercu. Jest na krakow- 
skim Rynku jedno mlejsce. drogie każdemu, miej- 
sce, na którem przysięga! Naczelnik Kościuszko. 
Na tem miejscu miał być wzniesiony pomnik ku 
wiecznej chwale Wielkiezo Bojownika za Wol- 
ność. Czyżby о tem Wolna Niepodłegła Demokra- 


| lyczna Polska zapomniała? Możeby prasa przy- 


pomnisli Narodowi tę snraweę! Myślę. że pomnik 
Kościuszki те popsułby wyzlądu 
krakowskiego Rynku.“ 
P s s 
Qlos zabrał także w naszej ankiecie prezes 
Związku Przyjaciół drzewek p. Stanislaw Syd 
imieniem tegoż związku. 
Wywody p. Syca w ten sposób się przedsta- 
wiBią: 
Wprawdzie па pierwszą wieść o zrożącem nic- 
bezpieczeństwie drzewkom na rynku krakowskim 
pospieszyliśmy do koinpelentuego źródła, by za- 


estetycznego | 


sięgnąć języka o prawdzie i zostaliśmy перокоје- | 
ni, jakoby imiano dopuścić się barbarzyństwa — ` 
wycięto tylko Z najstarsze drzewka. by je zastą- | 


pić noweml. Ale to źródła rzekomej prawdy za- 
macit potem wniosek jednego z panów radców 
па Radziej miejskiej. О podrutowaniu Rynku gł. 
mówiono, о pociągach tramwajowych, a my doda- 

my tylko, że drzewka nictylko swą cudna zielenią 
zdobią Sukiennice, jakby wspaniałą przyoblekając 
1с szatą w nuałpiękniejszych miesiącach roku, dœ 
strajają się harmonijnie do padniosłych uroczysto- 
éci narodowych, w których prawie cały Kraków 
bierze udzial. Minister spraw wewnętrznych swem 
rozporządzeniem nakazał zadrzewlenie miast (a 
więc i Krakowa), miasteczek i wsi, po myśli któ- 
rego to polecenia działa obecnie Związek Przyja- 
cłół drzewek. zakładając oddziały ZPD z młodzie- 


ży szkolnej па terenie calei Polski, o czem za- 
pewne wie też Rada miasta Krakowa i nie dopu- 
ści się „zgrzytu żelaza po szkle”, nie doprowadzi 
do kontrastu w pożytecznem, hy£iencznem i e- 
słetycznem działaniu całego kraju — ale raczej 
przystąpi do założenia „Bulwaru Wolności”, jako 
drugiego pierścienia plant, który to wniosek iuż 
pezed kiiku laty poddał ZPD. 


(© "a 

Wobec nadeslanego nam wczoraj przez p. pre- 
zydenta Roliezo wyjaśnienia, że zarząd miasta nie 
ma zamlaru wycłnania drzewek na rynku kra 
kowskim. ankietę naszą przerywamy. 

W ankiecie wypowiedziało się liczne grono czy- 
telników „Naprzodu“, z których większość opo- 
wiedziała się za ntrzymamieen zadrzewienia rynku. 
W chwil obecnej, wobec wyjaśnienia prezydjwm 
miasta sprawa przestała być aktualną, — wyra- 
żamy jednak nadzieję, że w razie gdyby znowu 
kiedyś powstała myśl wycinania drzewek na ryn- 
ku, zarząd miasta weźmie tę opinię mieszkańców 
pod uwagę. 


Wiadomości polityczne 


ZMIANY W MINISTERSTWIE SPRAW 
ZAGRANICZNYCH 

Na skutek wejścia w życie z dniem 15 kwietnia 
br. nowego statutu organizacyjnego ministerstwa 
spraw zagranicznych, zatwierdzonego przez Radę 
ministrów 7 kwietnia, departament polityczno-eko- 
nomiczny zostaje zwiększony o nowe dwa wy- 
działy: a wydzial bistoryczno-naukowy, oraz a 
wydział terytorialno-polityczny, który pod nazwa 
połudujowego obejmuje część agend pozostających 
dotychczas w wydziałe zachodnim i wschodnim. 
Kompetescją wydziału poludniawezo będą spra- 
wy polityczno-ekonomiczne dotyczące Czechosło- 
wacji. Austrh, Węgier, Jugosławii, Albani, Bol- 
ваг, Orecji, Egiptu, Palestyny, Włoch, Hiszpanii, 
Postugalji, Ameryki południowej i środkowej, pół- 
wyspu arabskiego i samodzielnych państw Afryki 
Na naczelnika wyżej wspomnianego wydziału po- 
wclany został p. Schwarzbnrg-Gunther, radca po- 
selstwa w Rzymie, zastępcą naczelnika wydziału 
jest p. Karol Romer, radca poselstwa w Wiedniu. 

—000— 


ZMIANA PREMJERĄ CZESKIEGO 


„Narodni Osvobodzeni* donasi, że w koalicji 
rządowej trwalą gorączkowe obrady w sprawie 
następstwa po chorym premierze SvehiL Według 
tego pisma partja ludowa postanowiła wysunąć ja- 
ka swego kandydata przewodniczącego lzby po- 
słów Malypetra. Oprócz zmiany na stanowisku 
ptemiera mogłoby przy tej sposobności dojść do 
zmian w innych resortach. 

—0a0— 


ZNOWU SPISEK W GRECJI 

W Atenach wykryto spisek wojskowy, małący 
па celu ponowne nstanowienie dyktatury Panga- 
lasa. Raąd тше przywiązuje do tej sprawy wiel- 
kiego znaczenia, niemniej jednak trzej porucznicy 
i siedmiu podołicerów stawieni będą przed sądem 
wojennym. Pangalos, znajdujący się obecnie w 
więzienin, zastanie przewieziony do miejscowości 
ltzedin na Krecia 
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szereg półkałonii ognisk i kołomi dla dzieci ro- 
botniczycih, kżóre oparie o ofiarność organizacji, 
jednostek i pomoc insiytucji takiej, jak Kasy Cho- 
rych latem, a obecnie i zimą przynamiej dła se- 
tek dzieci stwarzają możność ratowania zagrożo- 
nego zdrowia 

W dziedzizfe ochrony i wychowania dzieci o- 
twlera się ogrom zadań Opieka пай matką i dzie- 
ckiem od р) jego niemowieęctwa aż do skoń- 
czenia dzieciństwa; przed oczyma staje potrzeba 
domów dla dzłeci, ozmisk całodziennych, kolonii i 
półkolonii dla tysięcy dzieci robotniczych, opieki 
poza szkolnej i stworzenia zakładów wychowaw- 
czych dla dzieci które weszły już na droge prze- 


stępstwa lub przez zaniedbanie wychowania i brak | 


dozoru тоға зе słać podatnym materialem Фа 
powiększenia szeregów przestępców. 
Wychowanie dzieci robotniczych jest wybiłnem 
zadaniem рагу} socjalistycznych tem więcej, że 
z dzieci tych mają wyróść obywatele czasów. kió- 
re mzyjdą. Nie idzie о to, by w dziecięce siłowy 


nieść rozewar walk wśródpartyjnych, ale о to, by 
dzieci ludzi pracy rosły w szacunku dla tej pra- 
cy, czciły lej bohaterów, tych, którzy zjeżdżają da 
płonących szybów węziowych, by z narażeniem 
życia ratować towarzyszów pracy, by czcily jej 
weteranów, którzy w twardej służbie na poboła- 
wisku pracy życie przepędzili. 

Organizacje wychowania | ochrony dziecka win- 
пу budzić 1 wyzwalać w dziecku co piękne i szła- 
chetne i wychowywać је w duchu solidarności 
i braterstwa tak w obręhie wlasnego kraju, jak i 
w międzynarodowem tego słowa znaczeniu. 

Dzień manifestacji majowej szczególnie nadaje 
się do tego, by hasła ochrony i wychowania dziec- 
ka roznieść w najszersze masy pracowników f 
zycznych i umysłowych. 

Hasło ochrony i wychowamia dziecka robotni- 
czego winno się znaleźć na porządku dziennym 
zgromadzeń majowych a z Polski rozejść ме 
po Świecie robotniczym dla zespolenia go w wal- 
се i pracy a słoneczne jutro dziecka. 


. 


Przegłąd prasy 


„Czas“ o Muzeum Narodowem w Krakowie. — 
dsk niszczeje proletariai polski? 

Kwestia budowy gmachu Muzeum Narodowe- 
go w Krakowie, niedawno poruszana krytycznie 
przez tow. Haeckera w krakowskiej Radzie тї 
skiei, omówiona została przez „Czas“ w artykule 
p. Ег. Kleina — porównawczo z Warszawą, gdzie 
buduje się ozremny gmach przy alei 3 Maia — 
iront parceli od alel, zajęty pad budowę, mierzy 
264 i pół metra, czyli przeszło ćwierć КИотеіга. 

Autor, przedsiawiwszy. jak skrupulatnie podjęto 
w Warszawie tę sprawę i jak żywo zainteresowali 
Się nią i architekci i opinja publiczna w konkluzji 
pisze: 

„Mimowałi nasuwa się porównanie z naszam 
miastem, które także w niedługim czasie ina przy- 
Маріє do budowy gmacliu pod Muzeum Naroda- 
we. Przechodzac kolejno te sprawy, widzimy, że 
nrzebłeg Ich jest krańcowo różny. Podczas gdy 
Тат w Warszawie wybrana jak najobszerniejsze 
milełsce. gdzle w przyszłości dalej Muzeum w ra- 
zie potrzeby może slę rozbudować — to u nas 
przeciwnie: wybrano w starem mieście miejsce 
ciasne. wieksziałłne, stanowczo nie nadające sie 
oud budowę monumentalnego gmachu. Podczas 
Edy tam celem uzyskania najlepszych planów rog- 
plszno duży konkurs i sproszono wszystkich fa- 
chrwcńw dla wysłuchania lch opini — to u nas 
przeeclwnie: nietylka nle ogloszono kankutsu, nie- 
tyłka ni2 zapytano się lachowców I komitein Na- 
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rodowego Muzeum a radę, ale wykonanie płanów ! 


oddana dwom mlodym, początkującym archkek- 
iom. pod kieiunkiem starszego budowniczcEo, 2 
саја ta procedura trzymana jesl w naięłęhszym 
sekrecie, jakby chodzilo o jakieś tajemnice. а те 
o zmach użyteczności publicznej, stawiany z pu 
ЪНсғпусн iundnszów. Doprawdy trudno zroze- 
m'eć, dlaczego się tak dzieie, mimo, że cala opi- 
nja kulturalnego Krakowa glośno sprzeciwia się 
takiemu postępowaniu”. 


à $ Е 


W kilku dziennikach warszawskich znaleźliśmy 
artykulik, podający w streszczenin artykul prof. 
uniw. dr. Kellera, drukowany w  „Schlesische 
Volkszeitung", a opisujący między innemi fatalne 
stosunki, w jakich „gnieżdżą się”, bo trudna to na- 
zwać — mieszkają robotnicy гоїпі, zatrudnieni po 
"worach w Meklemburgii: 

-W większośj wypadków wszyscy robolnky 
bez różnicy nici srlą we wspólnych izbach | w 
warunkach urązających najprymitywniejszym wy- 
maraniom higieny i moralności, nie też dziwnego. 
że szerzy się anarchja moralna, choroby went- 
тусше, a 90 procem dzieci jest uleślubnych”. 

Oczywiście, gra tu rolę pogarda. z jaką obszar- 
nik zazwyczaj spoglada na swoicli „najmitów*. Ca 
ко obchodzą ich wygoda, czy godność ludzka 
һуріела? Tem więcej, zdy ma przed sobą podwój- 
me mu wstrętnych — obcych. których głód znw- 
sza szukać pracy po cudzych krajach i którzy 
mie upomną się — radzi, że кеш kęs chleba — 
o ludzkie warunki egzystencji! 

А, gdy się czyta, jak nasze wiejskie „obieży” 
sasy” tulaja się poza krajem — równacześnie 
przypomina się straszna statystyka mieszkaniowa. 
naszych większych miast (Warszawa liczy 2.562 
mleszkania zupełnie pozbawione światła) i wtedy 
staje przed oczyma groźny i bolesny fakt jak sze- 
rokie rzesze proletarjatu polskiego młszczeją w 
takich degradtlących człowieka mordowniach! 


NA UBRANIA MĘSKIE 
І ZARZUTKI WIOSENNE, 
najnowsze modele w wielkim 

rze л es sg] = 


K. JAROŚŻ i i Spółka 


JAROSZ 


Kraków, v, Florj ńska 35 


Teleton 2329. Telefon 2329. 


p> NA RATY! 


nsacją dniasą nasze modele wiosenne i lainial 


. 15. EMMER kraków, Forjañska 43, тин ТЇШЇП 4211 
Ubiory męskie, okrycia damakie, suknie, materjały bielskie 


i angielskie, — płótno oraz obuwie krajowe i zagraniczne 
Ublary gotawe 1 na miarę. Bardzo dogodna warunki. 


! obejmować: a) nazwa klubu. adres, c) ilość | 
szloitków. d) ile i jakie sekcje klub posiada, c) czy 
klub posiada wiasny lokat, boisko, i) czy prowa- | 
dzi pracę kulturala fatową, jakie prenume- 


MAT 


UBRANIA MESKIE 


ZuKZUTKI 


PŁASZCZE 


DAMSKIE MODELOWE 


П 
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Ze sportu 


KONFERENCJA ROBOTNICZYCH KLUBÓW | 
SPORTOWYCH. We wtorek, 17 kwielnia, odbę- | 
dzie się konferencja robotniczych klubów sporto- | 
wych okręgu krakowskiego ze współudziałem | 
wydziału Robotniczego Sportowego Komitetu O- 
kręgowego w Krakowie a godz. 730 элест. w lo- 
1 RKS „Legja* w Krakowie, ul. Dunaiewskie- 
zo 5 Шр. 

Na porządku dziennym: 1) sprawozdanie z do- 
lychczasowej działalności Wydziału: 2) rewia го- 
hotniczego sportu z okazji święta robotniczego 1 
таја; 3) zlot młodzieży robotniczej i rob. klubów 
УШЫ w dniach 29,'30 czerwca i lipca br.; 
4) dalszy program pracy: mistrzostwa okręgu kra- 
kowskiego w piłce nożnej, mistrz. Polski w cięż- 
kiej atletyce, mistrz. Polski w kolarstwie (robot- 
nicze); 5) wnioski i interpelacje. 

W związku z konierencją wydział RSKO pa- 

slanowił zaapelować do robolniczych klubów 
sportowych w nastepującycii kierunkach: 

1) Kluby należące do RSKO. które me wpłacły 
wpisowego i składek miesięcznych (wpisowe wy- 
nosi jednorazowo 5 zł., składka miesięczna 6 gro- 
szy od członka) muszą takowe bezwzględnie u- 
5сіс najpóźniej do 17 bin. do rąk skarbnika tow. 
Kotarby — са, Dunajewskicgo 5 Ш p. w go- 
dzinach wieczornycli między 7'30 a 9-14. 

2) Kluby. które nic nadesłaly swczo czasu wy- 
Калбу statystycznych, ху uczyniły to w 
sposób niewystarczający, muszą daty te nadesłać 
рай adresem sekretarza, iow. Stat Kasa Cho- 
rych, Batorego 3 hb na ręce skarbnika. Daty таја 


pisma. һ) w ia iuprezauch krajowych, za- 
gramcznych brał udział, i) kiedy powstał, rok za- 
tożeniu, i) czy klub jest samodzicmv, czy też przy 
iabryce, К) ile Кар posiada człoukow ponźcj lat 
14-0 | lu powyżej lat 14-tu. Wykaz ten. którego 
domaga się Zarząd ZRSS w Warszawie dla Mi 
Jzynarodówki sportowej w Pradze. należy prze= 
słać w dwu egzemplarzaclı. 
3) Kluby sparłowe, które zglosily przystąpienie 

RSKO, lecz nie daja znaku życia, luh, które 
charakterem swoim i składem swych człorków 
są klubami robotuiczem:, atoli do RSKO jeszcze 
nie należą a ideowo są jego ceiom bliskie, zechcą 
zgłosić formalny akces do RSKO i w tym celu 
wpła_., wpisowe. składki wedle na wstępie wspom 
с} taksy, oraz prześlą wykaz statystyczny w 
myśl punktówa zawartych w ustępie 2). 

Wydzial RSKO zwraca uwage Zarządów Kki- 
zymı nochód myśli robotniczceza spor- 


mje 


ków na o: с 
tu zagramicą, iega Siłę i znacze! niiędzyprole- 
tusiszkie. oraz teraz bardziej wzmazające ые 


zego w Polsce, i apeluje 
do wszystkich rohotuiczych klubów sportowych 
i działaczy sportowych, owianych prawdziwym 
duchem wychowania fizycznego nilodzieży robot- 
uiczej, by wstępuwali i powiększali kadry RSKO, 
praz by sie scdidarnic i niezawodnie jawii па 
wspomnia"e' konferencii. 

M. Statter, 

sekretarz. 


szeregi sportu robotni 


Dr. 2. Kwiecińs 
przewodniczący. 
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CYCLOPEDESTRE. CZYLI CZWARTY KOLARSKI | 
BIEG NA PRZEŁAJ urządza Oddzial kolar *- RKS „Le 
aja" w Krakowie r niedzielę 29 kwiezia - zóóczue | 
10 rano. Тер dostepny dla kolarzy saowarzyzawych i | 


ZDOLNE 5 
SZWACZKI| 


znajdą nalychmisat zajęcie 
w Powszechaaa  Towarzystuie | 
Koniekcylneg w Krakowie 
оса św. Marka L 35. 


{ UNIEWAŻNIA SIĘ zgubiona ksią 
żeczkę wojskową, wydaną 
тет Р. К. U. Kraków. n- 
uszwisko Chaim Dawid Rea! 


niestowarzyszonych. Trasa wynosi około 25 kim. — 
Wpisowe, 1 złały ad zawodnika, 3 złoie od drużyny. 
Start i meta w parku sporiowsin „еда“. Zgłoszenia 


w sekrefarjacie „Lezł” przy ul. Donzjawskiego 5, III p. 
Zbłórka zawodnikowa о godzinie 10 rano na holekn 
„Legi“. 

WALNE ZGROMADZENIE KOLEJOWEGO KLUBU 
SPORTOWEGO „KRAKOWIANKA” odbyła się dma 25 
marca. Da zarządu wesz |: ts radca Stanisław Pol- 
man, naczelnik stacji w Krakowie, wiceprezesi: Gorzec- 
ki Włodzimierz. radca kolei i Roman Klug, sekretarz 
urzędu rucho w Krakowie, sekretarz p. Tadeusz Woj 
mazowski, skarbnik p. Wladyslaw Karasiński; człońko- 
wie zarządu: Burgielski Kazimierz, Lisicki Karol, Me- 
jewski Ksawery, Makomazkł S slaw. Nnszek Stani 
sław. Klerawnkicm sekch pilki mażnej wybrana р. Юпл 
Pajączkowskiego. 

„ŚLASK” (Śwletochiowice) — „CRACOVIA“. Na nie- 
dzielnych zawodach ligowych a mistrzostwo Polaki 
między „Śląskiem” ze Świetochłowie 1 „Cracovia“ oble 
drużyny wysiąpią w swych reprszentacyjnych skie- 


| dach. Począlek zawodów о rodzinie 4 popołudniu. Po- 


przedzi spotkanie „Cracovi" Ib z RKS „Legija“. 


ROZMAITOŚCI 


A 

ILE ŻUBRÓW POSIADAMY W POLSCE? Nie 
chodzi tu a statystykę obszarników kresowych — 
przezywanych żubrami, lecz о okazy tych zwie- 
rząt, któremi niegdyś szczycily się puszcze pol- 
skie — do ostatka puszcza Białowieska, a które 
wygubiła tam doszczętnie wojna. 

Obecnie w calci Europie — w ogrodach zooko- 
gicznych i parkach prywainych liczą 60 żubrów — 
samców i samic. Na Polskę przypada z tel liczby 
9 szluk z tego 4 (dwoje starych i dwoje cieląt) 
na ogród zoologiczny w Poznaniu, а 5 na zwie- 


rzyniec księcia Pless w Pszczynie na Górnym 
Śląsku. 
Тє statystykę przypomina prasa poznańska z 


powodu właśnie dochowania sle nowego cielątka 
w tamtejszym „Zaologu”. 

POMNIK WYNALAZCZYNI SERA. Z Paryża 
donoszą: Dsża 11 bm. odbyło się odsłonięcie pom 
mka Marj Harel, twórczywi sławnego sera Ca- 
mejńbert w uiejscowości Vimoutiers (dep. Omes) 
w pobliżu sławnej штиту Camembert. Odslonięcia 
pomnika dokonal były prezydeni rzeczypospolitej 
Millerand. Pomnik nosi napis: Wieśniaczkom nor- 
mandzkin, i zoslal ulumłowany drogą składek pu- 
błicznycii. 


ORTEPIANY 


Pianina — Fisharmonje — Gramotony. 
Ка raty. — Olbrzymi wybór. — Nawe 
1 używane slale na składzie. 1853 


SMULARSXA, Kraków, Szewska 9. 


dRYGINALN 


MAN 


TYLKO Z FIRMA 


Najmodniejsze materjały 


wiosenne ı letnia na ubiory 
męskie | okrycia Беда 


„KOWALSKIN 


+ USUWAWAJSIWIEJSZE 


BÓLEGŁGWY. Ф 


Baczność Maiarze! 
Na baznłalne oglądanie najnowszych wzorów dezeni 
malarskich zaprasza M. J. Bargar. Kraków pl. Szczagańaki Q 
Fabryczny aklep szczotek. pendzh, farb, Ia lerów i t p 
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KRONIKA 


= 
Kraków, 15 kwietnia. | 

W Krakowie zanotowano tizęsien € 
ziemi 
W sobotę sejsmozrafy obserwatorium krakow- i 
kiego odnotowały trzęsienie ziem) o niebywale] Í 
Sile. Zjemia zadrgala poraz pierwszy o godzinie | 
10 min. 2 sek. 12 czasu urzędowego, zaś wkrótce ! 
potem pomiędzy godziną 105 а godz. 108 przy- 
padły główne wstrząsy, podczas których piórka 
seismografu, notując drgania zlemi z południowe- 
£o wschodu na północny zachód kołysało się na 
Przestrzeni 11 cm. Po godzinie ziemia się uspokoi- 
ła. Ognisko trzęsienia ziemi odległe bylo w przy- 

Hiżeniu o 1000 kim. 


1 
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DOROCZNA ZBIÓRKA NA KOŁONJĘ KO- 
BIERNICKA TOWARZYSTWA PRZYJACIÓŁ 
DZIECI odbędzie się na ulicach Krakowa dziś — 
w niedziele. 

Podczas zbiórki pod hasłem „Dzieci na Wieś!“ 
Tawarzystwa Przyjaciół Dzieci od godziny 12—ł 
będzie koncertować Orklestra Robotnicza w Ryn- 
ku Głównym koła kamienia Kościuszki. 

Towarzysze | Towarzyszki — jawcie się na kon- | 
cercle — niech Rynek będzie pelny. Dajcle datki i 
na piękny cel: „Dzieci па wieśl*. 

NIEPOGODA panowała w dalszym ciągu przez i: 
cały dzień wczorajszy. Рой wieczór pada! śnieg 
i był przejmujący chłód, przypominający dnie zl- | 
mowe. W poludnie, na ulicach utworzyły słę ka- 
luże błota, a z dachów na przechodniów spływała 
woda. 

ZAKOŃCZENIE ZJAZDU CHIRURGÓW. — W 
drugim dmu zjazdu chirurgów w Krakowic, nasta- 

pił wybór prezydjum Towarzystwa chieurgáw ! 
polskich: prezesem wybrano ponawnie prof. dra 
Kryńskiego z Warszawy. wiceprezesem prof. dra | 
Michejdę z Wima. W ostatnim dniu obrad, t i. ! 
wczoraj uczestnicy zjazdu wyjcchaśj w godzinach * 
pmzedpoludniowych do Wieliczki, gdzie zwiedził! , 
saliny, a ро powrocie do Krakowa odbyli ostatnie 
zebranie w вай Кїтїї chirurgicznej Uniwersytetu 
Jagiellońskiego. Na posiedzeniu wyzłosiło facho- 
we reforaty 12 chirurgów z różnych miast Polski, | 


poczem zamknięto obrady. 

POLSKA LINJA LOTNICZA „AEROLOT* S. A. 
ekspozytura w Krakowie (św. Anny 4, tel. 32-22) ! 
podaje do wiadomości rozkład lotów, obowiązują- 
cy od 15 kwistnia: 

Odloty: 7:45 do Brna i Wiednia we wtorki, 
czwartki і soboty, 11 do Wiednia oodziennie z wy- 
iątkiem niedziel, 11'15 do Warszawy i Gdańska co- 
dziennie z wyjątkiem niedziel, 1130 do Lwowa co- 
dziennie z wyjątkiem niedziel. 

Przyloły: 1030 z Warszawy і Lwowa codzien- 
ме z wyjątkiem niedziel, 1045 z Wiednia codzien- . 
mie z wyjątkiem niedziel, 18:45 z Wiednia I Brna | 
w ponledziziki, środy i piątki. | 

Odjazd samochodów z przed biura ekspozytury 
Polskiej Linii Lotniczej. | 

RECH LUDNOŚCI W STYCZNIU BR. W cią- 
zu miesiąca stycznia br. zawarłn w Krakowie 
małżeństw 141 (w grudniu uh. roku 125), w tem 
chrześcijańskich 98. Urodziło się żywa dzieci 407 
(344), nieślubnych 77 (75), w czem z malżeństw 
żydowskich rytualnych 23 (25), Wśród żywa uro- 1 
dzonych było chłopców 208 (187). W tym samym 
okresie czasu zmarła osób 338 (306), z czego miei- , 
acowycu ZM (210). Liczba zmarłych w szpitalach 
wynosila osób 180 (169). Z przyczyn śmierci naj- 
więcel przypada na gruźlicę 63 i na choroby or- 
zaniczue serca 39. Wśród zmarłych była chrze- 
ścijan 273, w grudniu ub. roku 247. | 


!! Dobra nowina dla Matek !! 


Każda z Маз wia Пе ma kłopotu z podaniem 
dziecku łyżki tranu 


Ekstrakt słodowy z tranam 


VITAMALTYNA 


idealny àrodak przaciwrachityczny zupelnie uwa) 
nla Was od tej troski. 
ViTAMALTYNA 
wyrobu Browaiu J. Обізв w Krakowie jast bardzo 
odżywczą, lekko slrawną (nie uawiers gumy). 
Wvlączna palwo: 
„PRARMA" Mag. В. JAWORNICKI 
w Krakowia. 
TM nabycia w zpiekich, dropozjnch, sklepach spożyw. Hd- 


i Wnlosek ten upadl. 
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Dokończenie piątkowego pos edzen!'a 


Na plątkowem posiedzeniu budżetowem Rady 
m. Krakowa po uchwaleniu działu „Administracja 
ogólna", przystąpłona do dyskusli szczegółowej 
nad działem JI hydżetu (majątek komunainy). Dzial 
ten zamyka się w wydatkach kwota 466.443 zł. 
Przemawiali: r. ni. Marski, Pachoński, Drozdow- 
ski. Proponowano wybranie 12 radców mleiskich 
do komisji pomocniczej przy rozdziale mieszkań. 
Uchwałono zaś wniosek w 
sprawie odnowienia kerbów 1 wnętrza w halach 
targowych Sukiennic. 

Po uchwaleniu działu drugiego przystąpiono do 
obrad nad działem ІП, ti, przedsięhlorstwa komu- 
nalne. Uchwalono budżot tego dzialu w wysokości 
1.007.668 zł. 

W dyskusji nad IV dzialem „spłaty długów * 
(preliminowana suma 3.124.324 zł.) zabierało głos 
szereg radców; mowcy podnasili konieczność 
zniiany oprocentowania sumy zaciągniętych diu- 
gów na jedną pożyczkę konwersylną о mnieiszem 
oprocentowaniu, 

Dłuższą dyskusję wywołały obrady nad dzia- 
łem У i Va (dzogi I place pabilczne, plany і po- 
пагу rozbudowy miasta). Prezydent m. Rolle 
stwierdza komeczność inwestycli w szpitalach i w 
stanie dróg t bruków. Wskazuje na konieczność 
poprawy nawierzchni ulic w Śródmieścin, oraz 
bazaltowania dróg na Ludywtnowie, Zakrzówku i 
szeregu przedmieść. Dział drogi i place publiczne 
w wydatkach zwyczajnych wykazuje cyfrę 
1.804.005 zl, zaś budżet działu pomiary | płany 
rozhudowy miasta 184.150 zł. Z kwoty tei przy- 
pada między innemt na roboty drogowe 1.042.570 
zl. kanserwację mostów 45.000 zi, czyszczenie 


| 


ulic 456.254 21. ozdzbianie nlic і płaców roślinno- ! 


ścią 36.384 21. itd. Wydatki nadzwyczajne tego 
dzlahı wynoszą 348.000 zł. W dysk nad temi 
działami zableral| głos r. m. Nawak, r. m. tow. 
Kiuczka wskazując na skandaliczne stosunki na 
Plaxu koło ul. Skawlńskiej 1 Piekarskioł nad Wisłą, 
gdzie połudawanych jest szereg szałasów, w któ- 
rych mieszka uboga ludność, wśród znoju i kału- 
ży błota. Мазса poleca, aby gimma zajęła sie u- 
porządkowaniem ul, Kamiennej i przylegających 


‚ ulic do niej. 


Budowa linji tramwajowe 


Jak słychać, dyrekcja kolei elekirycznej w Kra- 
kowie przystępuje w blsżącym roku ой przedłu- 


żenia іну tramwajowej Nr. 5 ua cmentarz rako- : 


міскі. Przedlużona linja będzie blegia od Domu 


7 Zołnierza Polskiego przez ul. Mauliską, osiedla nil- 


cerskie i osiedla urzenicza na Mogliskieni linja 
okrężną da ciuentarza rzkowlcklego, dalej Каја 
zbrojowni u 


|. Rakowicką do ul. Lubicz, skąd ul. | 


R. m. tow. Ziiter omawia zaniedbany stan przy- 
lączonych dzielnie. Grzegórzki gęsto zaludnione 
przez robotników, gdzie powstają nowe fabryki, 
poza małą częścią ulicy Qrrcgórzeckiej, wszystkie 
inne, jak ul. Masarska, Prochowa, Gliniana, 261- 
klewskiego itd. nie пај: nawierzchni, chodników. 
ani kanalizacji ! są w tak strasznym stanie, że 
przebrnąć je trudno. 

W Zakrzówku ul. Twardowskiego, Boczna, Ziel- 
па, Mieszczańska. są w takiem samem pałożeniu. 

О Ludwinowie to Już w ogólności mówić nie 
niażna, bo tam nic podobnego do ullc niema, są 
tylko nazwy. 

W takim samym sianie znajduje się Płaszów. 
w dodatku zupelnie bez światła. 

W Podgórzu ul. Kącik nie ma kanalizacji, tlica 
Parkowa nie ma chodników. 

Prezydium miasta must się więcej zajmować 
dzielnicami przyłączanemi, nie można się ciągie 
odwoływać na to, że te dzielnice mała podatków 
płacą, Бо Śródmieście żyje z dzielnic przyłączo- 
nych, jeżeli w Śródmieściu są w stanie podatki 
płacić, to dlatego, Że robotnicy z dzielnic pracują 
we fabrykach, których biura są w Śródmieściu i 
są w stanie większe podalk! płacić. 

Narzeka się, że tramwaj jest deficytowy. ale ho 
my w Krakowie tramwaju nie mamy, mamy ka- 
ruzele, która kręci się dookola Rynku, należy po- 
łączyć dziełnice tramwajem. Autabusy nie soći- 
niają tego zadania, bo żaden rohotnik nie jest w 
stanie płacić 25 gr. za tramwaj i dodatkowa 40 gr. 
za autobus. 

Na zakończenie wspomniał mowca. że posiada- 
my płękny park ludowy w Krakowie tak zwany 
park wolski. Co z tego, kiedy sle tam dostać nie 


| można, ba niema komunikacji i żadną drogą doje- 


eliać tam nie można, Należy te drogi jaknałprędzej 
zrobić, 

Po przemówieniu innych radców miejskich oba 
działy przyjęto bez zmiany. 

Zgiuszane wnioski odesłano do odnośnych ko- 
misyj. О godz. 11 w nocy wicenrczyd, dr.. Selinci- 
der zamknął posiedzenie, odraczując dalsze obra- 
dy do przysz!cgo tygodnia. 

—000— 


| na cmantarz rakowicki 


Potazkiego na Salwator. Budowa tei 115јі będzie 
urzeczywistnieniem życzeń mieszkańców tycll 
dzielnic. oraz ludności calego Krakowa. Zarząd 
tramwajów miejskch ma zamiar w związku z 
przedlużeniem linji Nr. 5 zakupić 10 wozów mo- 
torowych w fabryce wazonów w Sanoku. Koszi 
icdnego wozu wynosi koła 90.000 zł. 
—000— 


Rabunek w Rynku Głównym 


Opryszki napadli na kobietę 


Wczoraj w południe w Rynku ziównym w oko- 
licy kościołu Mariackiego u wylotu ul. Szpltalnej 
i Małego Rynku zdarzył się пієзіуснепу wypadek 
ataku opryszków na przechodzącą z teką pod pa- 
спа kobietę. Opryszki przysiąpiwszy da kobiely 
wydaril jei gwałtem skórzaną torbę і poczęli t- 
ciekać w stronę rynku. Widząc to publiczność, 
wśród okrzyków: „łapać!* puścila się w bozoń 
za rzezimieszkami. Jednego z rabusłów przytrzy- 
maga przy pomocy dwóch wywladowców policji. 
Okazało się, że napadniętą kobietą byla woźna 
Związku przemysłu mydlarskiezo, którą dyrekcja 


wysłała do PKO celem zamkasowanla 1170 zł. 
Bandyla, który wyrwał tekę zbiegl. Przytrzyma- 
nego opryszka nazwiskiem Eisig Dauerman z Dre- 
hobycza odstawionp do aresztów policyjnych „pod 
Telegratem'. Podobny wypadek zdarzył się przed 
kilku miesiącami w Rynku głównym, gdy na m- 
kasenta wytwórni urządzeń kolejowych napadł ja- 


| KIŚ opryszek | zrahował mu około 10.000 zł. — 


W czasie napadu opryszek ów wciągnąwszy pad- 
stępnie swoją ofiarę do bramy domu na linji A-B 
Kilkakrotnie do niego strzelił, ranłąc go w twarz. 
Następnie napastnik zbiegł 1 odebrał sobie życie. 


—оаа— 


WOJSKOWA WYCIECZKA KRAJOZNAWCZA 
W KRAKOWIE. Dnia 13 bm. przybyła do Krako- 
wa wycieczka krajoznawcza kompanii podoficer- 
| эе B85 pułku strzelców wileńskich, składająca 
się z dwóch oficerów, 6 podoficerów | 112 szerc- 
zowców. Wycieczkawcy po odpoczynku w przy- 
dziejonych im kwaterach udali sią na przedstawie- 
nie do „Domu Żołnierza Polskiego”. W zobnię o- 
ргочгайгапі przez przewodników akademickicza 
Kala TSL, zwiedzii w godzinach przedpołudnia- 
wych zabytki Krakowa. następnie udali się da Wie- 
liczki celem zwiedzenia salin. W nledzielę w ga- 
dzimach przedpotwimowych zwiedzą Wawel і m- 


ne zabytki Keakowa, poczem wieczorem bedą na į 


przedstawieniu w teatrze „Domu Żolnierza pał- 
skiego“. W poniedziałek a godzinie 645 гапо wy- 
cleczka wyjedzie na Górny Śląsk, gdzie zwiedzi 
zakłady przemysłowg w Katowicach i Królewskiej 
Hucie. 

CHOROBY ZAKAŻNE W KRAKOWIE. W cza- 
sie od 8—14 kwietnia zgłoszono w. Mieiskim Urzę- 


dzie Zdrowia następujące choroby zakaźne: na 
szkarlatynę 5 wypadków, na ndrę 30 wypadków, 
na dyfterię 2 wypadki, na tyfus brzuszny 2 wy- 
padki, na mumps 1 wypadek. na różę 4 wypadki, 
na tężec 1 wypadek na koklusz | wypadek i na 
os wietrzną 2 wypadki. 

NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK POMOCNIKA 
MURARSKIEGO. Wczoraj o zodziwie 11 przedpo- 
łudniecm przywiezlono na siacię pogotowia ratum- 
kowezo l4Hemieza Karola Wesolowskiego, po- 
mociika murarskiego. ma którega spadła drabina 
przy budowie w Dębnikach. Wesalowski doznał 
silnych ohrażeń. Lekarz pogotowia stwierdził szc- 
reg ciężkich ran na głowic. Po zaopatrzeniu prze- 
wieziono nieszczęśliwego chłopca do sznłtala, 

AWANTURNICZY SZOFER. Pogotowie ratun- 
kowe opatrzyło p. Bronisława Urbana (lat 29) u- 
rzędnika, który 20581 pobity przez szofera Pawli- 
ka korba po głowie. Lekarz pa udzieleniu p. Urba- 
позі pierwszej pomocy. polecił ко aplece dont 
wej. 
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NA BŁONIACH BRAK POLICJI. Od szeregu | 
1ygodni na Błoniach Krakowskieli nie widać stró- 
ża bezpieczeństwa, któryby regulował ruch kolo- | 
wy i czuwał nad bezpieczeństwe:n spacerujących 
ат Krakowian. То też w godzinach niedozwolo- - 
uvch pędzą z zawrotną szybkością przez Aleję na 
Iioniach samochody, uarażając przechodniów na 
uwryzzanie błotem i niebezpieczeństwo przejecha- 
ша. Należy przypomnieć, że ruch samochodowy 
w dnie powszednie niedozwolony jest na Błoniach 
ud godziny 4—8 wieczorem, a w niedzielę od go- 
Jziny 11—1 w południe | od godziny 4- 5 wieczo- | 
rem. Możeby odpowiednie władze zajęły sie tą 
sprawą. 


—000— 

XXVI WALNE ZGROMADZENIE CZLONKÓW TO- | 
WARZYSTWA KOLONII WAKACYJNYCH DLA ECZ- 
МОУ GIMNAZJÓW MIASTA KRAKOWA odbędzie sie 
w niedziele 29 bm. w gumuaziuti IV (ul. Krupnicza 2. 
 »iętro) a godzinie 11730 przedpałudniem, a w razie 
һки kompletu tegoż dmia o godzinie 11 na tem samem 
птнерси. 

NADZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE CZŁON 
KÓW ODDZIAŁU ZWIĄZKU ŁEGJONISTÓW W 
KRAKOWIE, zwołane na dzień 15 hm. zostaje odro- 
-rome. Termłu i miejsce naslepnega walnega zgroma- 
"sonia będzie podane w nalbliższym czasie. 


TEATRY | KONCERTY 


Z 1EATRU MIEJSKIEGO IW. |. SŁOWACKIEGO. 
Dzis w miedziclę wieczorem pierwsze powtórzenie szit- 
al Molmara „Kamedja miłości”: popołudniu ciesząca się 
irxalcm powodzeniim komedia Ħirszielda „Mamusia - 
Jutro „Probaszez «śród bogaczy”, który, wróciwszy na 
tym sezonie, wykazał nicoslabluna swoją sile 
ar jna. W probach nowość włoska, sztuka G. For- 
cana „Madauna Стена" 

TEATR „NOWOŚCI“. Dziś w niedzielę o godzinie 
“ЗП popolndniu haśń fantastyczna z licznemi baletami 
pod tytułem „Kopciuszek“ Фа dzieci i mlodzieży. Bilc- 
iv sprzedaje firma Rudnicki — Linja A—B od godziny | 
10 przedpołudniem; w uledzielę kasa leałru. 

WYSTĘP ADAMA DIDURA odbedzie sle dziś w nie- 
dzielę w Starym Teatrze o godzinie 8 wieczorem. 

WYSTĘPY _CHOCOLADE KIDDES*, zmerskańska- 
murzyńskiego baletu ze śpiewami, odbędą się w ponie- 
dzialek 16 | wtorek 17 bin. w Starym Teatrze. 

PIĄTY PORANEK SYMFONICZNY ZWIĄZKU MU- 
ZYKÓW ndbędzie Ме dziś w niedziele o godzinie HI | 
vszedpoludnłem w вай Starego Teatro. Dyryguje Milan | 

! 


my w 


Zna, współdziała Jako solistka Olga Martusiewicz, pia- ; 
niska, Program ohejmuje utwory symioniczne PoBrste- | 
ru. Ўпка | Nnvaka oraz koncert fortepianowy c-moll 
saint Saensa z towarzvszeniem orkiestry. Pozostałe bi- | 
lety w cenie nd 1-5 złotych da nabycia w kasie dzien- | 
nej Starego Teatru. ! 
TEATR DOMU ŻOŁNIERZA WOLSKIEGO odegra dziś | 
w nledzicię a zadzinie 15%) areywesola komedję w 4 | 
Mach Z. FPrzybylskiczo nod trtulem „Państaa mla- 
daj”, zań wieczorem o godzinie 1930 wodewi! z: śpie- 


i 
ivtulem „Królowa Przedmieścia”. | 


wami i 10йсатї w рїес!ш aktach К. Kruintowskiego pod 
—ооо— 


Z Poisk! 


NADUŻYCIA NA GŁÓWNEJ POCZCIE WE 
LWOWIE. „Dziennik Lwowski" donosi: Na pocz- 
ie głównej wykrylo nadużycia, które system: 
тусгпіс popełniane byly od dluższego czasu. О- 
statnia wpiynęlo do dyrekcji poczty szereg za- 
Żaleń. których autorzy skarżyli się na zaginięcie 
ddresowanych dò nich przesyłek oraz nieotrzy- 
inamie szeregu listów pieniężnych. Wdrożone do- 
chodzenia przez specjalnego urzędnika dyrekcji 
poczt wykazały, iż nadużycia te faktycznie zo- 
staly bopelnione. jednak nie w łonie samej poczty. 
Srwierdzom, mianowicie, że poszczególni listolo- | 
sze zatrzymiywałi przesyłki i listy pieniężne. re- 
wersy zwrntne zaś zaopatrywali w fałszywe pod- 
піку adresais. Sprawę oddano prokuratori|. Wczn- 
raj па polecenie sędziego Śłedczego aresztowano 
listonosza Ludwika Dabrowskiego pod zarzutem 
wspomnimiych malwersacyi. W pierwszej chwili 
Dabrowski wynarł się wszelkie] winy, przyparty 
jednak do muru przyznał się do zarzuconego mu 
ступи, twierdzi jednak z uporeni, że działa! sam. 
Słedztwo trwa. 

EKSPLOZJA GRANATU W KIESZENI WY- 
ROSCKA. Onezdaj w południe powiadomiano po- 
licjię w Zamarstynowie, że na błoniach obok strzel- 
nicy wojskowej zostal zraniony jakiś 16-letni wy- 
rostek podczas eksploziji granatu. Na miejscu zia- į 
wł się niehawem lekarz pogotowia. oraz poste- 
runkowy. Okazało się, że pomimo ostrych zaka- | 
zów jakiś wyrostek przekradł się na teren strzel- 
nicy, gdzie znalazł okrąglą reczną bombę. wyro- 
bu austrjackiego. Niebezpieczny ten przedmiot ; 
chh+pjec schował do kieszeni, widocznie nie zda- 
їде sobie sprawy z niebezpieczeństwa. W tym mo- j 
mencie pocisk eksplodował przyczem rozszarpał ! 
dolną część ciała wyrostka. Пеіопасјс usłyszał | 
stojący na warcie żołnierz, który pospieszył na i 
rałunek chłopcu i powiadomił policię. Jak się na- 
stępnie okazało, niefortunnym wyrostkiem hył 
Ludwik Mięsowicz. zam. w Zamarstynowie. W 
stanie groźnym odwieziono ga do szpitała. 1 


NAPRZÓD" — 
2 ЕБЕ анн NY SODY 


DWA DZIECIOBÓJSTWA WE LWOWIE. 24 
letnia Petronela Bernasik. slużąca, zam. przy nl. 
Zyblikiewicza udusiła swe nowanarodzone nie- 
inawlę, рісі męskiej, miażdżąc przytem szczękę 
noworodkowi. Zinasakrowanego trupka ukryła w 


. 89 Poniedziałek 16 kwietnia 1928 


POSIEDZENIE KOMITETU MAJOWEGO od- 
będzie się w ponledziatek 16 bm. a godzinie 6 wie- 
czorem w sekretarjacic, ut. Dunajewskiego 5, II p. 
О przybycie proszeni są członkowie prezydium 


| OKR PPS. prezydiun: Rady Związków zawodo- 


ustępie, gdzie je znaleźli domownicy. Na polece- | 


nie lekarza policja odstawiła zwłoki до Instytutu 
medycyny sądowej. a chorą dzieciobójczynie po- 
gotowie rat. odwiozła do szpitala. W ogrodzie o 
bok realności przy ul. Nabielaka 49 znaleziono 
zwloki niemowlęcia рісі żeńskiej, owinięte w szma- 
tę. Policja zarządziła dochodzenia w tej sprawie. 

TRAGICZNE ZDERZENIE TRAMWAJU Z AU- 
TEM. Z Łodzi donoszą: Wstrząsający wypadek 
miał miejsce przy zbiegu ulic Przejazd i Kilińskie- 
go. Z ulicy Przejazd wiechał w ulicę Kilińskiego 
tramwaj linii nr. 4 i tu zderzył się z samochodem, 
który nie zdołał tramwaju wymtnąć. W tymże 
samym czasie zamiatala jezdnię dozorczyni do- 
mu nr. 90. przy ul. Kilińskiego Kalarzyna Grze- 
lakowa. Nagłe zamieszanie przeraziło ја tak, że 
straciła ori st cofnąć się — pozo- 
stała na jezdni, v- czego została uderzona 
przez samochód па pod tramwaj. Skutki 
tego upadku hyły ѕігаѕгпе. Nieszczęśliwa kobie- 
ta uległa pękmięcju czaszki і wstrząsowi inózgo- 
мети odnosząc pozatem ogólne ciężkie obraże- 
nia. Żawezwano pogotowie ratuikowe, którego 
lekarz, stwierdziwszy stan heznadzieiny Grzela- 
kowci przewiózł ją do szpitała gdzie walczy ona 
ze śmiercią. 

GÓRA RUNĘŁA DO WISŁY. Grudziądz za- 
wdzięcza swe malownicze położenie urwistym 
źboczom nadwiślańskim. Na jednym ze stoków 
Strzemięcińskim. dochodzącym da 90 metrów wy- 


ai 


sokości. wznosi się znana restauracja z przepięk- | 
nym widokiem na Wislę i uroczo polożone miej- | 


scowości powiatu świeckiego, jak Sartowice, Gór- 
na Grupa oraz пу świeckc-nowskic. We czwar- 
tek, dnia 12 bm. w godzinach połuduławych za- 


i szedl tuż przed restauracją fakt niezwykły. Oto 


na przestrzeni około 150 metrów oberwały się uw- 
rwiste zbocza nadwiślańskie і runęły wraz z la- 
skiem w przepaść ku rzece; штюспіопа droga do 
resłauracji zapadła się na kilka metrów. przy- 
czerni powsiały liczne głębokie szczeliny. W pobli- 
żu restauracji utworzył się spadzisty wzgórek po- 
pękany i zarysowany, zamykając da niej dostęp: 
przewody elektrycziie do lokalu zostały przerwa- 
ne, a słupy złamane i wywrócone. Ciensty lasek 
ze starym drzewostaneni uległ zniszczeniu; drze- 
wa, między niemi olbrzymy o 4 mtr. obietości ze- 
snnęłv się razem z opadającą grubą warstwą zic- 
ini, lub wyrwane z korzeniami — legły chaotycz- 
nie na rumowisku. Dostępu do nnejsca niezwyk- 
lego wypadku strzeże policia. albowiem zachodzi 
obawa dalszego ohsunięcia się wzgórz. Widocznie 
ciężkie zwały gliny oraz ilu. spoczywające na po- 


kładach piaszczystych, podmytyci przez wodę | 


źródlaną i roztopy zesunęly się mimo silnie utrwa- 
lonych zboczy przez roślinność leśną. 


Wicepremier Bartel 
u tow. marszałka Daszyńskiego 


Warszawa, 1} kwie:nia (tel. wl. „Naprzedu”). 
Dzisiaj о godzinie 11'30 przedpołuduiem przybył 
do Scimu p. wicepremier Bartel i odbył godzinną 
koniereucję z Marszałkieni Sejmu tow. Daszyń- 
skim. O godzinie I w pałudnie p. Bariel odbyl 
konferencię z premjerem marszalkiem Piłsudskim. 


Związki i zgromadzenie 


ER 

WAŁNA DOROCZNA KONFERENCJĄ ZWIAĄ/- 
KÓW ZAWODOWYCH W KRAKOWIE odbędzie 
się w medzielę 22 kwietnia o godzinie 930 rano 
w sali Domu Roboliiczego, ul. Dunajewskiego 5 
П p. z następującym porządkiem dziennym: 1) Za- 
gajenie i odczytanie protokółu z ostatniej koufe- 
rencji, 2) sprawozdanie Wydziału Rady Zawodo- 
wej, a) prezydjum, b) kasowe, c) komisji rewizyj- 
nej, 3) sytuacja gospodarczo-polityczna, 4) wybory 
Wydziału Rady Zawodowej, komisji rewizykiei і 
sądu polubownego, 5) różne i wnioski. W razie 
braku określonego kampleiu w oznaczonym ter- 
minie konferencja odbędzie się o godzinie 1030 
bez względu na ilość reprezentowanych Związ- 
ków. Uprasza się wszystkie Zarządy Związków o 
punktualne i bezwarunkowe przybycie z malidata- 


! mi, które otrzymały od Rady Zawodowej . 


Prezydium Rady Związków Zawodowych. 
CZŁONKÓW I ZASTEPCÓW SADU PARTYJ. 
NEGO zapraszani na posiedzenie w niedzielę 15 
kwietnia о I! przed poludniem w redakcji „Na- 
przodu”. Obecność bezwarunkowo konieczna. - - 
Feldman, przewodniczący. 


wych. prezydjum TUR, oraz prezydjum „Legii”. 

NADZWYCZAJNE ZGROMADZENIE MALA. 
RZY I POKOSTNIKÓW odbędzie się we środę 
18 kwietnia a godzinie б wreczorem w sali Związ- 
ków Robotniczych, ul. Dunajewskiego 5, 11 piętro 
z porządkiem dziennym: Í) ucliwalenie wniosków 
na zjazd związku robotników budowlanych, oraz 
wybranie delegatów na zjazd; 2) akcja cennikowa; 
3) założenie samopomocy przy grupie. O Нсгпу 
udział uprasza Zarząd. 

ZEBRANIA CZŁONKÓW SPÓŁDZIELNI „PRO 
LETARJAT" W KRAKOWIE. — Roczne sprawo- 
zdawcze zebrania członków Spółdziełni „Prale- 
łarjat" w Krakowie odbywać się będą w nastęnii- 
iących terminach | miejscach: 

dia sklepów 1 i 3 бпіа 16 kwietnia w Domu Ra- 
batniczym. Podgórze, plac Serkowskłego 11; 

dla sklepu 4 dria 17 kwietnia w lokalu przy 
sklepie Spółdzielni, Dębniki, ul. Madalińskiego 12; 

dla sklepu 6 dnła 18 kwietnia w lokalu przy skle- 
pie Spółdzielni, Wola Duchacka; 

dla sklepów 5, 9, 12 dnia 20 kwietnia w Dom! 
Robotniczym, ul. Dunaiewskiega 5; 

dla sklepu 7 dnia 21 kwietnia w Czytelni Robot- 
niczej, w Prądniku Czerwonym; 

dla sklepu 8 dnia 23 kwietnia w lokalu przy 
sklepie Spółdzielni w Rakawicach; 

dia sklepu 15 dnia 24 kwietnia w lokalu p. Li- 
bana, Borek Fałęcki; 

dla sklepu 16 dnia 25 kwietnia w lokalu przy 
sklepie Spółdzielni, Zakrzówek, ш. Twardowskie- 


go: 

dla sklepu 14 dnia 27 kwietnia w Czytelni Ro- 
botniczej, Nowa Wieś, ul. Kazimierza Wlejkiego 85: 

dla sklepu 11 dnia 28 kwietnia w lokaki p. Am- 
stera, ul. Krowodrza. 

Początek wszystkich zebrań o godzinie 6'30 wic- 
czarem. W Borku o godzinie 4 popołudniu. 

LUTNIA ROBOTNICZA. Próba chóru odbędzie 
się w poniedziałek 16 bm. o godzinie 7 wieczorem 
w sali przy ul. Batorego 3. 

BACZNOŚĆ SZEWCY. Dnia 15 kwietnia a 2 pa 
południu odbędzie się zgromadzenie przy ul. Du- 
najewskiego 5. Ш p. Zarząd oddziału M. 

ZGROMADZENIE DOZORCÓW odbędzie się 
w niedzielę 15 kwietnia o zodzinie 3 popołudniu 
przy ul. Dunajewskiego 5 П p. О liczny udzial 
uprasza Zarząd Związku, 

ZGROMADZENIE SŁUŻBY DOMOWEJ odbe- 
dzie się w mledzielę 15 kwietnia o godzinie б wic- 
czór przy nl. Dunaiewskiego 5 H p. O liczny u- 
dzial uprasza Zarząd Związku. 

POSIEDZENIE ZARZADU ZWIĄZKU ZAW. 
DOZORCÓW DOMOWYCH i SŁUŻBY DOMO- 
WEJ odbędzie się we wtorek 17 kwietnia o godzi- 
nie 6 wieczór wraz z komisją rewizyjną i sądein 
poluhównym. Prezydłum. 

POSIEDZENIE ZARZADU ZWIAZKU PRAC. 
INST. UŻYT. PUBLICZNEJ ODDZIAŁ KRAKÓW 
odbędzie się w poniedziałek 16 kwietnia o godz 
6'30 wieczór w lokalu Związku, ul, Dunajewskiego 
L. 5 III p. Na porządku dzietnym: Sprawa obc- 
słania ziazdu w Łodzi. Obecność wszystkich człon- 
ków zarządu konieczna, 

WALNE ZGROMADZENIE PPS W TARNO- 
WIE odbędzie się w niedzielę 15 bm. w sali Domu 
Robotuiczego, ш. Goldhamera, o godz. 10 гапо z 
następuiącym porządkiem dziennym: 1) Zagajenie 
1 wybór ptezydjum. 2) Odczytanie protokółu. 3) 
Sprawozdania: z dzialalności komitetu, kasowe 
komisji rewizymej, z działalności Rady Związków 
Zawodowych, Tow. Uniwersytetu Robotniczen. 
Organizacji Młodzieży TUR, Tow. Przyjaciół 
Dzieci. 4) Dyskusia ogólna і wnłosek о absoluto- 
rium. 5) Wybór nowego komitetu i kom, rewiz. 
в) Моше wnioski i interpelacje, Wszystkich ta- 
warzyszów prosimy o punktualne jawienie się 
na zgromadzenie. 

—000— 
SPRAWY TOWARZYSTWA UNIWERSYTETU 
ROBOTNICZEGO (TUR) 

Zarząd oddziału TUR w Krakowie odhędzie po- 
siedzenie w ponledzlatek 16 bm. o godzinie 8 wie- 
czór w lokalu bibłioteki. Proszeni są a przybycie 
towarzysze: Aleksandrowiczńwna, Bartosik, Bo- 
cian. Cholewa, Ciołkoszowa, Dużyk, Fleszar, Jura, 
Kartan, Klink, Klnczka, Korolewicz, Kustowski, 
Malinowski. Pelzling, Przybyś, Rinzelneim, Ѕачгіс- 
ki, Wasserbergerowa, Węglowski, Wohnout. Ży- 
chowicz. Porządek dzienny: 1) Sprawozdanie 7 
dotychczasowej działalności. 2) Program prac wio. 
sennych. 3) Zhłórka na I mala. Prezydjum. 

TUR w Niepołomicach urządza w niedzielę 15 
b. m. o godzinie 4 popol. w sali gminnej odczyt 
tow. Topliskiego z Krakowa pod tytułem: „W 
ośmdziesiątą rocznicę Wlosny Ludów“, 


NAPRZÓD*— 


Minister Zaleski 


Rzym. 14 kwietja (PAT). Wczora! w godzinach | 
popołudniowych minister Zaleski złożył wizytę w 
pałacu Chigi premierowi Mussoliniemu. Serdeczna | 
rozmową obu mężów stanu trwala okolo dwie go- 
dziny. Następnie mimster Zaleski wziąl udzial w | 
herbatce, wydanej w poselstwie polskiem dla przed | 
stawicjejj prasy włoskiej oraz szeregu wybitnych 
osabistości. Wszystkie dzienniki włoskie zamiesz- ; 
Ства gorące artykuły powitalne, w których z na- 
djem podkreślają serdeczność stosunków mię- 
dzy Włochami a Polską. 

О CZEM ROZMAWIANO 

Rzym, 14 kwietnia (PAT). Tematem rozmów 
była ogólna polityka międzynarodowa. Tematy : 
poszczególne nie były poruszane w tej pierwszej ; 
tozmawie. W осете sytuacji międzynarodowe! 
ministrowie osiągnęli zupelna zgodność poziądów. ; 
Dziś rano minister Zaleski byl przyjety na audjen- 
Ой п króla włoskiego. 

ORDER POLSKI DŁA MUSSOLINIEGO | 

Rzym, 14 kwietnia (РАТ). Z polecenia marszał- | 
ka Piłsudskiezo minister Zaleski wręczył Musso- ` 
memu poczwórny „Krzyż waleczności". Droga 
konferencja obu ministrów odbędzi. sie w ponle- , 


działek. 
ÇỌ SADZĄ W BERLINIE 

Wiedeń, 14 kwietnia (PAT). „Neue Preie Pres- 
se" podaje z niemieckich kół dyplomatycznych na- 
stępujące wagi па iemat rozmów dypłomatycz- 
nych w Rzymie: Podróż nulemlecklego minlstra 
skarbu Koehlera nienia cech poktycznych. Turecki 
minister spraw zagranicznych Rużdźi bel nie przy- 
był do Rzymu z pełnomocnictwami zawarcia ja- 
kichkotwiek umów. Także i mialster Zaleski poje- 
cha? do Rzymu prawdopodobnie tyłka w zamla- 
тте zasiągnięcla iniormacy. Doniesienia dziennl- 
ków o planowanym związku wschodnio-europej- 


1 skin uważa się w Berlinie za bardzo przeszdzo- 


me. Uważa się {уко za możliwe, że dojdzic jedy- 
nie do skutku paki nieagresji między Turcją а Gre- 
cia pod egida Włoch. Wcdlug informacy|. które 
nadeszły da Berlina. jest wykluczone, aby Polska 
brała udział w iakiejkołwiek kombinacji wschod- 
nio-europejskiej. 
MINISTER ZALESKI WRACA DO WARSZAWY 
Warszawa, 14 kwietnia (tel wł. Naprzodu“). 


Minister Zaleski wyleżdża z Rzymu do Warszawy 
19 bm. 


Dalsze szczegóły o locie do Ameryki 


Nowy Jork. 14 kwietnia (PAT). Wyspa Qreenl- | 
ły, na której wyłądowali loinicy niemieccy, jesl 
pustynną i skalistą wysepka caFkowicie pokrytą | 
lodem w okresie zimowyrn. Opuszczenie wyspy 
przed nastaniem odwilży jest niemożliwe hez za- 
stosowania lamaczy lodu. Bremen“ wylądował 
prawdopodobnie na pokrytej lodem powierzclmi 
morza w nobłiżu wyspy, zdyż lądowanie na sa- 
теј wyspie ze wzgędu na nierówiość jej skali- 
Ме} powierzchni jest prawie wykluczone. Jak do- 
noszą, lotnicy wyczerpał: cały zapas benzyny i 
przy lądowaniu uszkodzii śmigę. Przedstawiciel 
„Norddeutscher Lloyd“ zawiadomił lotników, iż 
samolot typu „Junkers“ opuścił O1d-Orchard-Mei- ' 
ne, udając się na wyspe Qreenlly, ahy umożliwić > 
lotnikom dokończenie lotu. 

POMOC KANADY 
Ottawa, 14 kwietnia (PAT). Parowlec rządowy ! 


TELEGRAMY 


PREZYDENT RZECZYPOSPOLITEJ JEDZIE 
DO POZNANIA 
Warszawa, 14 kwietnia (tel. wi. 
Dnia 13 maja przybędzie do Poznania prezydent 
Rzeczypospolitej zaproszony przez zarząd miasta 
Poznania i 66 pułk piechoty. 


„Naprzodu”). 
WOJEWODA MŁODZIANOWSKI USTAPIŁ? 
Warszrwa, 14 kwieinia (tel wł. „Naprzodu”). 
Do Warszawy przybył! służhowo wojewoda po- 
morski gen. Młodzianowski. Podobno gen. Mło- 
i 

I 


dzianowski ша ustąpić ze swego stanowiska. 


NOWE AMBASADY POLSKIE 

Warszawa, 14 kwietnia (іеї, wl. „Naprzodn*). 
W kołach dyplomatycznych krążą pogłoski, że 
poselstwa polskie w Rzymle 1 Loadynie zostaną 
podniesione da godności ambasad. 

KONGRES SPORTOWY KOBIET 

Warszawa, 14 kwietnia (tel. wł. „Naprzodu”). 
Dzisiaj zebrał się w Warszawie pierwszy kongres 
poświęcony sprawom wychowania fizycznego i 
sportu wśród kobiet Kongres otworzyl premier 
marszalek Piłsudski. 

ZAJŚCIA W ŻYRARDOWIE 

Warszawa, 14 kwietnia (tel. wł. „Naprzadn*). 
W dn. 12 bm. ukazały się na mieście ogloszenia, 
12 na mocy rozporządzenia min. pracy i apieki 
spolecznej cofnięte zostaną zasiłki doraźne dla t. 
zw. „samotnych". 

Przez dziwne interpretowanie słowa samotny" 
liczba pozbawlonych zasiłków wyniesie 1100 osób. 
Rozkoryczeji hezrobotni zaczęli się tlnmnie zbie- 
таё przed magistratem i okolo państwawezo urzę- 
чи pośrednictwa pracy, gdzie Inierwenjowała po- 
боја, Delegacja wraz z prezydentem miasta, (REA 
Urliklem przedstawiła wicenmpjewadzie sytuację 
bezrobotnych. 

Tegoż dnia bezrobotni ponownie przyszli pod 
magistral. przyczem policja konna rozpedzałą ro- 
bntnik bierających się na ulicach, płazając ich 
Szabiami! W tymsamym czasie wybuchł we wszy- 
kich tkalniach zakladów żyrardowskici włoski 
straik, trwający 2 godziny. Sytuacja w mieście jest 
b. poważna. 


„Monthalm“ otrzymał rozkaz udania się na wy- 
spę Grendly, celem udzlełenia pomocy załodze 
„Bremen“. Rząd kanadyjski zastanawia się rów- 
| nież nad możliwaścią wysłania aeropiunu. 


GRATULACJE Е ŻYCZENIA 


Qitawa, 14 kwietnia (PAT). Prezydent ministrów 
King przeslał koinikom niemieckim telegram z ży- 
czeniami imicniem rządu i narodu kanadyjskiego, 
oświadczając. że czyn lch stanowi dowód wiel- 
klega postępu w rozwoju lotnictwa, — Rzucając 
most ponad oceananii, lotnicy umożliwiałą zacieś- 
nienie się węzłów przyjaźni między narodami. Mi- 
nister pracy Heenam przesiał do majora Fitznau- 
rica telegram w Imieniu Irlandczyków kanadyj- 
skich. Przesyłając Юіпікот najzerętsze życzenia. 
minister stwierdza. że Fitzmaurice okrył wieczną 
sławą rasę irlandzką. 


DRUGI WYPADEK TRĄDU W POLSCE! 
Warszawa, 14 kwietnia (tel. wł. „Naprzodu*). 
Disiaj stwierdzono w Warszawie wypadek trądu 
u osoby, która niedawno przybyła z Kaukazu- 
Chorą osobę izolowano narazie w szpitalu w War- | 
szawie — następnie zostanie опа umieszczona w Í 
przytułku dla trędowatych pod Буға 
SPRAWA TRUPA W WALIZIE 
PRZED SĄDEM NAJWYŻSZYM 
Warszawa, 14 kwietnia (tel. wł. „Naprzodu”). i 
Dnia 17 hm. odbędzie się w Sądzie Najwyższym 
rozprawa w słynną sprawie o trupa w walizie. 
Rzekomy sprawca iego okrutnego mordu Króli- 
kowski zostal w miższych insiancjach dla braku 
dowodów uwoinlony — obecne sprawę rozpatrzy 
Sad Najwyższy. 
Chodzi tuta. 


jak soble zapewne czytelnicy 
przypominają. a tajemniczy mord dokonany na 0- 
sobie mieszkanki Warszawy, Marji Michałowskiej, 
której trupa poświartowanego znaleziona w wall- 
zie na dworcu wschodnim w Warszawie. 

POŻAR W MIESZKANIU JAPOŃSKIEGO 

DYPŁOMATY 

Warszawa. 14 kwietnia (lel. wl. „Naprzedu*). 
W mieszkan japońskiego attanhe wojskoweza 
płk, Ніжині przy m. Świętokrzyskiej wybuchł po- 
żar skulkiem wadliwego przeprowadzenia prze- 
wod kominowego. Sważ pożarna ogień ugasila. 


Aresztowania w związku 


Mediolan. 14 kwietnia (РАТ). Dokonano tu 200 
aresztowań w kolach anarchistów. Wśród aresz- 
towanych znatdule 51е między mnymi ieden z 2- | 
narchistów, skazany za dokonanie zamachu w tea- | 
trze „Diana” w roku 1921. Ufarą tezo zamachu 
padlo 15 osób. Wczozzj zmarla © jedna ofla- | 
ra wybneltu. mala dziewczynka. Ggólem fiezha | 
zahitych wynosi 17 osób. Pisna wyrażają przeko- | 
manie, że siosownie do ustawy z rku 19% wm- 
nym grozi kara śmierci 

ARESZTOWANIE SPRAWCY 

Berlin. 14 kwielniz (PAF). Dziensiki danoszą z 
Parvża, że ро] wła udała się sczhwycić 
sprawvę zamachu w Medj Aresztowany ро | 
początkowem wypiorani: st znał się do сғу- 
с М а. а tei wiadomości dutyciiczas nie 
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RADA EKSPORTOWA 

Inanguracyjne posiedzenie Rady państwowego 
instytutu eksportowego odbędzie się w Warsza- 
wie dnia 19 kwietnia. Obrady zagai minister Kwiat 
kowski. Na porządku dzientytn reierat dyrektora 
instytutu o dotychczasowej działalności oraz wy- 
bór przewodniczącego Rady i dwóch jego zastop- 
ców. 


REPERTUAR 


TEATR iM. J. SŁOWACKIEGO 
Niedziela popol.: „Mamusa* (ceny popołudniowe): 
wiecz.: „Komedja milości“. 
Poniedziałek: „Proboszcz wśród bogaczy“ (przed- 
stawienie popularne — ceny zniżone). 
Wtorek: „Kanedia miłości". 


KOLLEGJUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH 
(Rynek A—B 39. Początek о godz. 7 więcz.) 
Poniedziałek: Proi. Uniw. Dr. Roman Dyboski: 
О Anglii współczesnel 

Wtorek: Prof. Uniw. Dr. Roman Dyboski: О Ar 
zii współczesnej, 

Środa: Dr. Adolf Kięsk: Walka człowieka kultury 
z instynktami. 

Czwartek: Prol Tadeusz BHiński: Współczesne 
Niemcy literackie (ekspresjonizm). 


KINOTEATRY 
Corso: „Wśród tysiąca niobczpieczeństw". 
| Nowości: „Przedpiekie”. 
Promień: „Ostatnie dni Pompei“. 


Sztuka: „Hrabina Danyszew". 
Uciecha: „Spadek Samuela Weinstema", komadja. 
Warszawa: „Kobn і Kelly na wojnie Światowej”. 


П MOVON ROUGE W KRAKOWIE! 
W dawnym lokaln „City”, nl Gertrudy 28, wejścia od 
plant (tel. 323) został otwarty Kabaret „Moulln Rouge“. 
Wstęp wolny, 


RADJO 
Niedzłela 15 kwleiniz 

Kraków (566 m.). 10.15: Transmisja nahażeństwi. — 
12.00: Sygnał czasu, hejna! z wioży Marjacziel komu- 
niksty. 12.10: Transmisja z Filharmonii warszawskiej. 
14.00: inż. Fr. Gajewski: „Wiosna, a kiszenie paszy". 
14.30: Dr. St. Waśniewski walce z chwastami, roz- 
mnażającemi se z nasion". 15.00: Komunikat meteoro- 
logiczny. 15.15: Transmieja z Filharmonii warszawski. 
1720: Rozmatiości. 17.40: „Komedja o człowieku, któ- 
ry redagował gazetę rolniczą", lraszka sceniczna w 2 
aktach а, Timmory, według noweli Marka Twaina —- 
w wykonanin zriystów teatrn miejskiego: рр. Jednow- 
skiego, Leliwy, Kustowskiego, Leny Meyerhold, Міат- 
czyńskiezo I mnych. 18,40: Przerwa. 19.10: Drugi mee- 
ting pastów krakowski „Wojna i pokój“ — pp. Bu- 
ijański, Pollaczek, Gałuszka, Sowi. 20.00: Неја! z wieży 
Mariackiej | komunikaty, 20.30: Instrumenialno-wokak 
my koncert. Wykonawcy: nrklestra mandolłnowa Dru- 
karzy Krakowskich, p. Wiktoria Pasiówna, ariystka a- 
регу lwowskiej. Do śpiewu akompanjuja p. Mela Sace- 
wiczowa. 22.00: Transmisja z Warszawy, 2230: Muzy- 
ka taneczna. 

Warszawa (1111 m.). 10.15: Transmieja nabożeństwa. 
12.00: Sygnał czasu. 14.10: Koncert z Filharmonii. 14.00; 
„Dlaczego powinniśmy uprawiać lasole, i jak to robić”, 
wygłosi Władysław Pietrzak. 14.20: „Co robić wiosną 
w pasece" — wygłosi Kazimierz Bojarek. 14.40: „Naj- 
ważniejsze wiadomości | wskazania rolnicze" — wy- 
glosi Saczopan Medrzecki. 1500: Komunkkat meteoro- 
logkzny oraz nadprogram, 15.15—17.20: Festival muzy- 
ki czeskiej 17.20: Rozmaitości 17.40: Przerwa. 19.10: 
Odczyt: „Rumunja“ — wyzłosi prof. Czekalski. 19.35: 
Odczyt: „Dyplomacja Polska w przeszłości* — wygło- 
sl prof. Bohdan Richter. 20.30: Koncert wspólny ze sta- 
сја Wino. 22.0: Sygnał czasu. 2206: PAT. 2220: Ko- 
mumikaty. 22,30: Muzyka taueczna. 

Poniedziałek 16 kwietnia 

Kraków (566 m). 12.00: Sypnał czasu, hejnał z wieży 
Mariackiej і komunikaty, 15.00: Komunikaty. 15.30: Od- 
стуіу dik maturzystów szkół średnich. 16. Komuni- 
kat harcerski. 16.40: „Polska a Watykan“ — wyglosl 
Pr. K. Rodowicz. 17.20: „Слет jes! nasza atmosieta" — 
wygłosi proż. L Wyzrzywalski. 17.45: Transmisja z Po- 
zaania. 18.20: Transmisja z Warszawy. 19.05: Kotuuni- 
kat rolniczy. 19.15: Rozmalłości. 19.30: Prof. Henn Ber- 
nard, lektor liniwecsytets Jzclellońskiego: dwnunas 
lekcja irancuskiezo. 20.110 Нејпаі z wieży Mariackiej i 
kat sportowy. MAU: Transmisja z Warszawy. 
Гағалама (1111 m.). 1200: Sygal 
wieży Mar, еј w Kaik 


munikai;. 1520: Przerwa. 15.30: „Polska u Turon" — 
wygłosi prol Henryk Maściekl 1600: „Д ka Jana 
Kasprowicza” — wygłosi pros. 


Tvzgodnkrwv przegląd komm 
dusz Strzetc'<xl. 16.40: „C hemja a obrona kraj 

5 Je u prowadzenie wycieczek 
lmi dr. Таденѕг laczew ski. — 
wą. 14.46: Program dla dziec- 


17.45: Transmisja z } 


c — p. Wanda Tatarkiewicz. 1 Przerwa. 19.05: 
Komunikat roinkzy- 10.15: Rozmalteści. 19.25: Lekcja 
Języka francuskiego. 20.00: Odczyt. Mzowany przez 


prezydjum Kady ministrów. M: Koce 
та! raso | koworikaty. 23.08. 
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pod redakcją naczelną 


MELCHJORA WAŃKOWICZA 


poprzedzone ptzedmową 


ANDRZEJA STRUGA 


w tłómaczeniach: 


Kazimierza Błeszyńzkiego, Władysława Bronlawskiego, 
Leona Choromańskiego, Helany Grotowskiej, 
Aleksandra Wata, Tadeusza Zagórskiego 


Dostojewski na zesłaniu na Sachalinie, 


DZIEŁA DOSTOJEWSKIEGO 


Rój" wydał w taniem wydaniu „Zbrodnię i Karę", „Biesy“ oraz „idjotę*, które і w chwili obecnej są w handlu, 

Na skutek tego otrzymaliśmy setki listów, żądających książek wykwintnie wydanych, stanowiących całość йш tego 
wielkiego pisarza, którego dzieła przeorały umyslowość świata; komplet jego pism jest fundamentem każdego księgozbioru. 

Spełniamy życzenia ogółu. 

Tow. Wyd. „Rój“ placówka wydawnicza krajowa, dobrze znana ogółowi czytającemu, da w szybkiem iempie w zupałnia 
nowym składzie, w jednolitej zwartej formia graficznej, w nowych, zamówionych speclalnia u najlepszych 
piór przekładach następujące dzieła: 

-ВІЕЅҮ", — „ZBRODNIA i КАВА“, — „BRACIA KARAZAZOWY*. — „WSPOMNIENIA Z MARTWEGO DOMU", 
„ЮЈОТА", „GRACZ“, „SKRZYWDZENI i PONIŻENI”, „WYROSTEK“, „CUDZA ŻONA i MĄŻ POD ŁOŻKIEM" „DZIENNIK 
PISARZA", — „NOTATKI Z PODZEMIA*, — „WIEŚ STIEPANCZYKOWO*, — „SOBOWTOR* oraz kilka tomów opowiadań. 

Redakcja, tłómacze 1 firma wydawnicza są najlepszą gwaracują. 

Chcąc to unaocznić wykonywamy bezpłatnie w porządku ogłoszeń przez pierwsze dziesięć dni od daty niniejszego 
ogłoszenia otrzymane zamówienia. Jako zwrot kosztów opakowania i ogłoszenia obliczać będziemy 60 gr. od tomu. 

Zamówienia, pizesłane w ciągu pierwszych 4 dni, uprawniają do otrzymania premjum w nowościach „Roju“ 
w wysokości 10 złotych. Szczegółowe wyjaśnienia wysyłamy odwrotnie, 


Tow. Wyd. „ROJ“, Warszawa, ul. Kredytowa L. 1. 


Żadnych pieniędzy ani znaczków prosimy nam nie nadsyłać. 


Wyaląć, włożyć w kopertę | ТОМ. Wyd. „ROJ“, Warszawa, ul. Kredytowa L. 1. 
z кы „drak“, opa- Podpisany życzy otrzymać bezpłatnie dzieła Dostojewskiego pod adresem: 
trzyć znaczkiem 5 gr. i nie 
zaklejoną wysłać, 
Wyraźnia: Imię, nazwisko, zawód, adres. 


Ważne! 


dla posiadaczy telefonów 


Dia nowego systemu telefonów krzkowzkich, 


Już nadszedł wielki kransport | Na raty! Na raty! 
najnowszych modell d 
DŁASZCZY DAMSKICH | уна лет pelia [айий go 


Ubrania i ЖЫНЫ meskie | !9w8 sweatry, pledy. crepe de chine, różne рїдїпв krajowe 
słuchawki baczne I dzwonki alarmowe — 


URODZKA] | poi: Ауа”! chodniki goa бнаа na уш 
DOM ODZIEŻOWY 

dostarcza (oraz dotychczasowa słuchawki ŻE 
== NA RATY Modele pesay Kii màl Еа оја 48, I p. tl 1817 


damskie. 
33 H. LIEBER, Kraków, Dietlowska 91. 


0040080024: өөө+Фбө 


...22%449000+D07407 54990 


= PŁASZCZE DAMSKIE @ jedwabne [re 
s ТЕЕ ср z kasha | 


impregnowane NA RATY! NA RATY! 


poleca firma 
i SPÓŁKA 547 Oryginalne ang. 
KAROL JAROSZ" 20 | Trenchkoty || Tiguan tola эйе шан: 
włańciolele Hanusz і Jarosz Wykwintne małarjały. Pierwszorządna robota, oraz wszelkie roboty w zakres tapicer- 


| Kraków, Fłorjańska L. 35, Tel. 2329 
du = 


нні 
Reklama dźwignią handlu !! 


Wydawca: Emil Haecker. — Redaktor odpowiedzial. Marjan Porc 
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Drukarnia Łuduwa w Krakowie, pad zareqniu Нешука Śchii:i 


